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sport
Dla uczczenia 34 rocznicy powstania Ludowego Wojska Polskiego

P. Jaroszewicz na patriotycznej manifestacji
społeczeństwa Ziemi Radomskiej

Magnuszew i Mniszew odznaczone Orderami Krzyża GrunwalduMS w zapasach
Z Polaków oprócz
Tomanka wszyscy

walczą dalej
W drugiej rundzie XXI mi­

strzostw świata w zapasach w 
stylu klasycznym odbywających 
się w szwedzkim mieście Goete- 
borgu, Polacy osiągnęli następu­
jące rezultaty:

Waga 48 kg — Wiesław Kuem 
ski przegrał przez dyskwalifika­
cję w 5.44 min. z Todorem Jor 
danowem (Bułgaria).

Waga 52 kg — Witold Małda- 
chowski położył na łopatki w 

5 min. Włocha Agostino di Mau 
ro eliminując go tym samym z 
turnieju.

Waga 57 kg — Ryszard Świe­
rad zwyciężył przez dyskwalifi­
kację ran Houtena (Holandia) w 
3.55 min.

Waga 62 kg — mistrz olimpij­
ski Kazimierz Lipień w drugim 
swoim pojedynku zwyciężył przez 
dyskwalifikację w 7.50 min. Hisz 
pana Mieruela Gonzalesa.

Waga 68 kg — Andrzej Suproń 
nołoźył na łopatki w 2.31 min. 
Runda Brinkmanna (Holandia).

Dokończenie na str. 6

Gimnastyka artystyczna

Zawodniczki ZSRR 
prowadzą w Bazylei
Po niespodziewanej porażce z 

Bułgarią w pierwszym ćwiczeniu 
zespołowym, faworytki — gimna 
styczfci ZSRR, zwyciężyły zdecy 
dowanie w sobotę w drugiej kon 
kurencji i objęły prowadzenie w 
mistrzostwach świata w gimnas­
tyce artystycznej rozgrywanych 
w Bazylei.

Dwukrotne mistrzynie świata 
<1967 i 1973 r.) w ćwiczeniach ze­
społowych wywalczyły nad swy­
mi najgroźniejszymi rywalkami 
przewagę 0.25 pkt. i stoją przed 
wielką szansą zdobycia trzeciego 
tytułu.

Czołówka mistrzostw świata 
przed ostatnim niedzielnym ćwi­
czeniem:
1. ZSRR
2. Bułgaria
3. NRD
4. Japonia
5. Włochy
C. Hiszpania

38,55 pkt.
38,38 pkt.
37.40 pkt.
37.25 pkt.
36.25 pkt.
36.20 pkt.

Polki nie uczestniczą w konku 
rencji ćwiczeń zespołowych.

PAP

Panathinaikos 

wycofał się 
z rozgrywek

Na nadzwyczajnym posiedze­
niu, zarząd klubu Panathinaikos 
Ateny postanowił wycofać swą 
drużynę piłkarską z rozgrywek 
ekstraklasy greckiej.

W czasie meczu I ligi Olym- 
piakos Pireus — Panathinaikos 
Ateny, po nieuznaniu przez sę­
dziego bramki, strzelonej przez 
piłkarzy Panathinaikosu, doszło 
do bójki na stadionie. Decyzja 
związku piłkarskiego Grecji za­
mykająca na trzy kolejne mecze 
boisko zarówno Panathinaikosu 
jak i Olympiakosu jest zdaniem 
zarządu klubu — krzywdząca. Pił 
karze ateńscy nie uczestniczyli 
w bójce na boisku. Wszystko 
wskazuje na to, że identyczną 
decyzję podejmie też zarząd klu 
kn Olympiakos. (PAP)

Eliminacje MŚ

Włochy — 

Finlandia 6:1
W rozegranym 15 bm. w Rzy-

mie meczu eliminacyjnym do pił 
karskich mistrzostw świata (gru 
pa II), Włochy zwyciężyły Fin­
landię 6:1 (3:0). Bramki zdobyli 
dla Wioch: Bettega Grazia
ni i Zugarelli, i dla Finlandii — 
Haaskiri, Widzów 65 OM. (PAP)
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W Magnuszewie w wojewódz 
twie radomskim — w miejscu 
bohaterskich walk Ludowego 
Wojska Polskiego i Armii Ra­
dzieckiej z faszystowskim na­
jeźdźcą odbyła się wczoraj pa­
triotyczna manifestacja społe­
czeństwa dla uczczenia 34 rocz 
nicy powstania Ludowego Woj 
ska Polskiego.

W czasie manifestacji, czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, prezes Rady Ministrów 
Piotr Jaroszewicz udekorował 
sztandar gminy Magnuszew Or 
derem Krzyża Grunwaldu II 
klasy oraz Orderem Krzyża 
Grunwaldu III klasy — miejs­
cowość Mniszew. Odznaczenia 
przyznano w uznaniu patriotycz

era

Plenum KW PZPR w Kaliszu

Nowe zadania dla gospodarki
W Kaliszu obradowało w 

sobotę plenum KW PZPR 
poświęcone ocenie stanu gos­
podarki ,w tym regionie i omó 
wieniu zadań wynikających z 
postanowień IX Plenum KC 
partii Obradom przewodniczył 
I sekretarz KW PZPR Jerzy 
Kusiak.

W wystą!pietni.adh wprowa­
dzających do dyskusji 'sekre­
tarze KW PZPR Maria Król i 
Antoni Bufksakowski omówili 
wyniki osiągnięte przez prze­
mysł i rolnictwo w okresie mi 
nionych trzech kwartałów. Są 
one pomyślne i wskazują na 
to, że na II Konferencję Par­
tyjną PZPR organizacja woje 
wódzka PZPR pójdzie z ko­
rzystnym bilansem wykona, 
nych zadań.

Wynikiem zmian strukturalnych 
w przemyśle Kaliskiego jest 
wzrost produkcji wyrobów. ryn­
kowych, których wartość o 657 
min zł. przewyższa rezultaty ana­
logicznych trzech kwartałów ubr. 
oraz o 1,5 mld zł. osiągnięcia roku 
1975. Ogólnie wartość sprzedaży i 
usług w roku bieżącym ma prze­
wyższyć o 8.8 mld zł wyniki z 
roku 1975. Nastąpi to w głównej 
mierze dzięki uruchomieniu inten 
sywnycłh czynników rozwoju gos­
podarczego, a przede wszystkim 
poprzez zwiększoną wydajność prą 
cy, bowiem zatrudnienie wzrosło 
tylko o 5 procent. Notuje się jed­
nak opóźnienia w realizacji zadań 
w niektórych przedsiębiorstwach 
— takich jak: ZNTK w Ostrowie, 
Zakładv Płyt Wiórowych w Wie­
ruszowie, kaliska ' „M od olana” i 
„Kałpo”.

Pierwsi pacjenci
w Centrum Zdrowia Dziecka

Po przeszło 4 latach od wmu 
rowania kamienia węgielnego, 
w sobotę 15 bm. szpital — 
pomnik Centrum Zdrowia 
Dziecka w Międzylesiu, pow- 
stający 
dziewcząt 
zbrodni 
poległych

ku czci milionów 
i chłopców — ofiar 
hitlerowskich oraz 
w latach II wojny 

światowej, rozpoczął działal­
ność leczniczą.

Pierwszą pacjentką w prze 
kazanej do użytku części po- 
liklinicznej Centrum jest 
8-letnia Beata Janas z Rado­
mia.

Do CZD dzieci kierowane 
będą przez wojewódzkie oś rod 

nej postawy mieszkańców, ich' 
czynnego udziału w walkach z 
hitlerowskim najeźdźcą oraz 
wkładu w powojenny rozwój 
Ziemi Radomskiej.

Także podczas manifestacji 
odsłonięto Pomnik Polsko-Ra­
dzieckiego Braterstwa Broni, 
symbolizujący bohaterstwo żoł 
nierzy obu bratnich armii w 
walce przeciwko faszystowskie 
mu najeźdźcy.

Z tej okazji zabrał głos pre­
mier Piotr Jaroszewicz.

PRZEMÓWIENIE PREMIERA

Na wstępie mówca przekazał 
zebranym uczestnikom walk

Zgodnie z założeniami VI Ple­
narni KC PZPR, fcorzystaie prze­
biega rozwój kaliskiego rolnictwa. 
Zmiany form gospodarowania W 
kierunku coraz powszechniejszej 
specjalizacji oraz szerszej współ­
pracy i kooperacji rolników z 
RSP i PGR przynoszą pomyślne 
rezultaty. Konsekwentna odbudo­
wa pogłowia zwierząt hodowla­
nych pozwoliła wykonać plan kon 
traktacji za rok 1977 w 102,9 pro­
centach. Dobrze przygotowana jest 
baza paszowa. Z nadwyżką wy­
konało województwo plan skupu 
mleka i ziarna zbóż.

Gorzej przebiega realizacja za­
dań budownictwa mieszkaniowego, 
chociaż z powodzeniem rozwija 
się kaliski system budowy dotn- 
ków jednorodzinnych. W pełni 
realizowane są natomiast wytycz 
ne majowego posiedzenia plenum 
KW PZPR w zakresie inwestycji,

W dyskusji podkreślano — 
nawiązując, do uchwał IX Ple 
mim KC — potrzebę lepszego 
wykorzystania potencjału rol­
nictwa i przemysłu — zwła­
szcza w kierunku przyspiesze­
nia dalszego rozwoju produk­
cji rynkowej i eksportowej.

W podjętej uchwale pod­
kreśla się prawidłową realiza­
cję postanowień V i VI ple­
num KC PZPR. Podjęte kie 
runki działania dla urzeczywi 
sinienia postanowień IX Ple­
num KC zobowiązują wszr-

członkówsiki e instanc j e
PZPR do rozwijania pracy or- 
gatniiizatcrskiej i politycznej, 
która osiągnąć powinna roz­
miary mchu ogólnospołeczne­
go. (par) 

ki medyczne lub specjalistycz 
ne placówki regionalne.

Z okazji przekazania do u- 
żytku pawilonów polikliniki 
na terenie CZD spotkali się 
kierownicy i przedstawiciele 
instytucji i organizacji bezpo­
średnio zaangażowanych w bu 
dowę placówki. Obecni byli: 
sekretarz KC, I sekretarz Ko­
mitetu Warszawskiego PZPR — 
Alojzy Karkoszka, wicepre­
mier Kazimierz Secomski, 
przewodniczący Społecznego 
Komitetu Budowy Pomnika- 
Szpitala CZD — min. Janusz 
Wieczorek, minister zdrowia i 
ooieki społecznej
Śliwiński. (PAP) 

Marian

oraz społeczeństwu Magnusze­
wa serdeczne pozdrowienia i 
gratulacje od Biura Politycz­
nego KC PZPR, Rady Państwa 
i rządu PRL, a także osobiście 
od I sekretarza KC PZPR — 
Edwarda Gierka.

Spotykamy się — stwierdził 
premier — u stóp Pomnika 
Polsko-Radzieckiego Brater­
stwa Broni, aby złożyć hołd 
i oddać cześć tym, którzy krwią 
i życiem dokumentowali umiło 
wanie Ojczyzny, cementowali 
polsko-radzieckie braterstwo 
broni.

Długą drogę przeszedł nasz żoł­
nierz, nim w bojowym pochodzie 
znalazł się nad Wisłą. Pamiętamy

Dokończenie na str. 2

Premier PRL
udaje się do Bułgarii
Na zaproszenie przewodni­

czącego Rady Ministrów Lu­
dowej Republiki Bułgarii Stan 
ko Todorowa, dzisiaj udaje się 
do Bułgarii z oficjalną przyja­
cielską wizytą prezes Rady Mi 
nistrów Piotr Jaroszewicz.

PAP

H. Jabłoński złoży 
wizytę w Nigerii

Na zaproszenie szefa fede­
ralnego rządu wojskowego Ni 
gerii, generała Olusegun Oba- 
sanjo w bieżącym miesiącu 
złoży oficjalną wizytę w Fe­
deralnej Republice Nigerii 
przewodniczący Rady Pań­
stwa PRL — Henryk Jabłoński 
z małżonką. (PAP)

Od dzisiaj w Warszawie

VI Krajowy Zjazd 
Delegatów

Kółek Rolniczych
Dzisiaj Pałacu Kultury i 

Nauki w Warszawie rozpoczną, 
się dwudniowe obrady VI Kra­
jowego Zjazdu Delegatów Kó­
łek Rolniczych. Ponad 1100 
przedstawicieli tej powszech­
nej samorządowej organizacji 
wiejskiej zrzeszającej przeszło 
2.8 min członków (rolników 
indywidualnych i kobiet wiej­
skich) oceni dorobek kółek rol­
niczych oraz wytyczy podsta­
wowe zadania tej organizacji 
na najbliższe lata. (PAP)

Artykuł pt. „Kółkiem do no­
woczesności” — na str. 3.

Inauguracja Tygodnia Przyjaźni

Wiec młodzieży
polskiej i radzieckiej w Brześciu
W Brześciu rozpoczęły się 15 

bm. „Dni przyjaźni młodzieży 
polskiej i radzieckiej”, która w 
ten sposób zaznacza swój 
udział w obchodach 60 roczni­
cy Wielkiej Socjalistycznej Re­
wolucji Październikowej. Jest 
to druga tego rodzaju impreza. 
Pierwsza odbyła się przed 
trzema laty w Polsce. „Dni” —

W sobotę I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek przyjął 
grupę delegatów na Ogólno­
polski Kongres 
nauczycieli.

Pedagogiczny

W spotkaniu uczestniczyli
Kaliski — mim. in.: Sylwester

nister nauki, szkolnictwa wyż 
szego i techniki, Jerzy Kuber­
ski — minister oświaty i wy­
chowania, Bolesław Grześ —

Taropak" i „Poligrafia" na terenach MTP

Spotkania handlowców
z kilkunastu krajów

Poznańska Fabryka Maszyn Pakujących „Spomasz" — Polfamia" 
w Poznaniu prezentuje na targach „Taropak” kompletną linię do 
rozlewu piwa, wód gazowanych itp. w pojedyncze butelki oraz w 
opakowania zbiorcze. Urządzenie produkowane na licencji holen­
derskiej jest w pełni zautomatyzowane. W ciągu godziny linia 
napełnia 24 000 butelek. W przyszłym roku przystąpi się do se­
ryjnej produkcji tego urządzenia. Na zdjęciu: fragment linii.

Fot. — H. Kanwa

Wczoraj na terenach Mię­
dzynarodowych Targów Po­
znańskich otwarto dwie mię­
dzynarodowe imprezy specjali 
styczne: Salon Techniki Pako­
wania i Magazynowania ,,Taro 
pak” oraz ekspozycję maszyn 
poligraficznych „Poligrafia” 
Otwarcia salonów’ dokonał wi­
ceminister kultury i sztuki — 
Aleksander Syczewski. Obecni 
byli przedstawiciele władz wo 
jewództwa poznańskiego z pre

W Poznańskiem

Rozpoczynają się
„Dni Przyjaźni11

60
W Poznaniai zainaugurowana 

zostanie dzisiaj dekada intere 
sujących imprez kulturalnych 
— koncertów, wystaw, pro­
jekcji filmowych i prelekcji, 
zorganizowanych z okazji 60 
rocznicy Rewolucji Październi 
kowej przez Wojewódzki Ko­
mitet FJN oraz ośrodki kultu

w których uczestniczy 830-oso- 
bowa delegacja przedstawicie­
li polskiej młodzieży, trwać bę 
dą do 23 bm. i zakończą się 
licznymi spotkaniami młodzie­
ży obu bratnich krajów w Do­
niecku.

W wielkim wiecu przyjaźni 
młodzieży obu krajów wzięli 
udział m. in.; zastępca człon- 

prezes ZG Związku Nauczyciel 
siwa Polskiego, Zdzisław Gale 
wisz — dyrektor Liceum Ogól 
nokształcącego w Sycowie, 
(woj. kaliskie), Witold Szufle — 
adiunkt Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza w Pozna 
niu, Irena Zuchowicz — nau­
czycielka Zespołu Szkół Rol-

Dokończenie na str. 3

żydentem Poznania — Włady­
sławem Slebodą.

Ekspozycja „Taropaku” 
ganizowana została na 
wierzchni 10 000 metrów 
dratowyah. 80 procent 

zor-
PO- 

kwa
po-

wierzchni zajmują wystawcy 
zagraniczni z 13 państw, repre 
zentowani przez około 100 
firm. W pawilonach 20, 21 i 26 
przedstawione są urządzenia 
do produkcji opakowań, maszy 

Dokończenie na śtr. 2 

ry i informacji Bułgarii, Cze­
chosłowacji, NRD, Węgier i 
Związku Radzieckiego.

Impreizy i spotkania „Dni 
Przyjaźni” organizowane będą 
w placówkach kulturalnych 
Poznania oraz w innych miej­
scowościach województwa. 
M. in. dzisiaj w Gnieźnie o- 
twarta zostanie wystawa „Pod 
bój Kosmosu”, a Oleg Brykin 
— przedstawiciel Związku Ra 
dzieckich Towarzystw Przyjaź 
ni z PRL, mówić będzie o no­
wej Konstytucji ZSRR. W Sro 
dzie otwarta zostanie wystawa 
fotogramów z Bułgarii pt. 
..Rytmy i barwy”, a w Mieś­
cisku — wystawa pt. „Czecho 
słowacki plakat turystyczny”.

(zr)

ka Biura Politycznego KC 
KPZR, I sekretarz KC KP Bia­
łorusi — Piotr Maszerow człon 
kowie kierownictwa Wszech- 
związkowego Leninowskiego 
Komunistycznego Związku Mło 
dzieży z I sekretarzem KC 
Borisem Pastuchowem i Fede­
racji Socjalistycznych Związ­
ków Młodzieży Polskiej z prze 
wodniczącym 
Krzysztofem 
czem.

Uczestnicy 
przyjęli listy

RG FSZMP — 
Trębaezkiewi-

wiecu owacjami 
przesłane przez

Leonida Breżniew7a i Edwarda 
Gierka.

Kulminacyjnym akcentem 
wiecu było złożenie przez jego 
uczestników „ślubowania Paź- 
iiziei nikowi”. “ (PAP)
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niok mieszkaniowy odda­

no do użytku z opóźnię 
niem, bo przedsiębiorstwo 
budowlane nie ma dość pra 
cowników, chociaż ich stale 
poszukuje. Na drzwiach skle 
Pu, gdzie zwykle kupujemy 
kosmetyki, zastajemy kar­
teczkę: „zamknięte z Dowo­
du braku personelu”. Mistrz 
naprawy parasoli proponuje 
reperację teqo akurat nie­
zbędnego sprzętu za dwa 
miesiące. — Mało nas — 
mówi. — T na wszelki wy­
padek radzi, by każdy miał 
... dwa parasole.

Coraz częściej, i nie tylko 
w dziedzinach tutaj wspom 
nianych. potykamy się o nie 
dostatek ludzi. Bo u nas lu 
dzie nie szukają pracy, ale 
— jak to sie mówi — pra­
ca szuka ludzi. A jednocześ 
nie jest nas coraz mniej do 
podejmowania pracy. Fa­
chowcy nazywała to bez­
względnym spadkiem przy­
rostów zasobów pracy. W ze 
szłym pięcioleciu przyrost 
ten wyniósł około 2 miliony 
osób — wszuscy znaleźli za­
trudnienie. W* bieżącym pię­
cioleciu przyrost taki będzie 
prawie dwa razy mniejszy 
— oblicza się go na milion 
sto tysięcy osób, w następ­
nym skurczy się do 430 ty­
sięcy, a w latach 1985-90 — 
do zaledwie 160 tysięcy.

Tak, coraz mniej nowych 
pracowników jest i będzie 
do przysłowiowego piecze­
nia Chleba. Z tego prosty 
wniosek. Aby więcej wy­
twarzać i dobrze siebie wza 
jemnie obsługiwać — trzeba 
pracę nie tylko lepiej orga­
nizować. ciągle mechanizo- 
wać, a jak się da. to auto­
matyzować. ale i lepiej wy­
korzystywać czas pracy. Ja 
— mój. ty — twój, my — 
nasz. W tym zakresie jest 
niemało do zrobienia.

Pomyślmy. Jeśli — jak 
obliczono — straty z tytułu 
niewłaściwego wykorzysta­
nia dnia pracy wynoszą 6-8 
procent a czasami nawet 20. 
to, gdyby i ten czas był na­
leżycie wykorzystany... W te 
dy ludzi byłoby niejako o 
te osiem czy dwadzieścia 
procent wiecej Skoro tak, 
to może także niejeden dom. 
byłby szybciej zbudowany, 
bo przedsiębiorstwo nie bie 
dziłoby sie z poszukiwaniem 
pracowników.

TK 
—

P. Jaroszewicz na patriotycznej manifestacji 
społeczeństwa Ziemi Radomskiej

Dokończenie ze str. 1

dramatyczne losy politycznie i 
wojskowo osamotnionego żołnierza- 
bohatera, który w nierównej wal­
ce musiał oddawać we wrześniu 
1939 r. kolejne skrawki ziemi oj­
czystej. Mimo faszystowskiej oku­
pacji bohaterski naród polski nie 
załamał się i nie zaprzestał oporu 
i walki, w ■ walce tej brak było 
jednak perspektywy. Trzeba było 
mieć wielką polityczną daleko- 
wzroczność, by wskazać narodowi 
realną drogę do zwycięstwa. To 
PPR w bezkompromisowej walce 
z hitleryzmem, w zespoleniu patrio 
tycznych sił narodu, w ścisłym so­
juszu z ZSRR widziała jedyną szan 
sę wyzwolenia kraju. To żołnierz 
— kościuszkowiec, już nie samotny 
i bezbronny, ramię w ramie z żoł­
nierzami Armii Radzieckiej na 
głównym froncie II wojny świato­
wej stoczył swoją pierwszą zwy­
cięską bitwę pod Lenino, otwiera­
jąc nią najkrótszą wyzwoleńczą 
drogę. Wspólnie przelana na Ziemi 
Warecko-Magnuszewsk;ej krew żoł 
nierza radzieckiego i ’ polskiego 
umocniła nasze braterstwo broni.

Nawiązując następnie do 60 
rocznicy Wielkiej Socjalistycz­

nej Rewolucji Październikowej 
P. Jaroszewicz podkreślił, że 
przyjaźń polsko-radziecka sta­
nowi dla nas bezcenną wartość 
wyrosłą z idei Wielkiego Paź­
dziernika, umocnioną w wal­
kach z hitlerowskim faszyzmem 
i ugruntowaną we wszechstron 
nej powojennej współpracy.

Mówiąc o okresie powojen­
nym Polski Ludowej, w którym 
pod kierownictwem PZPR wy­
prowadziliśmy Polskę z wie­
kowego zacofania i staliśmy się 
krajem o silnej ekonomice, du 
żym autorytecie międzynarodo 
wym i rozległych perspekty­
wach rozwojowych — mówca 
podkreślił, że najlepsza kon­
tynuacją patriotyzmu lat wal­
ki jest dziś patriotyzm pracy, 
dobrze zorganizowanej i zdys­
cyplinowanej, rzetelnej i ofiar 
nej. Warunkiem powodzenia w 
urzeczywistnieniu polityki par­
tii i państwa jest jedność mo- 
ralno-polityczna narodu, aktyw

ność obywatelska. Nawiązując 
następnie do pokojowej polity­
ki współistnienia i międzynaro 
dowej współpracy państw 
wspólnoty socjalistycznej P. Ja­
roszewicz stwierdził, że nie­
zbędnym warunkiem naszego 
bezpieczeństwa i pokojowej 
przyszłości'narodu jest wszech 
stronne umacnianie jedności 
krajów socjalistycznych, brater 
stwo Układu Warszawskiego, 
siła obronna naszego państwa.

P. Jaroszewicz skierował wy 
razy głębokiego szacunku do 
weteranów walki z faszyzmem 
oraz przekazał pozdrowienia 
młodzieży kontynuującej patrio 
tyczne tradycje. Serdeczne po­
zdrowienia skierował do przed 
stawicieli Armii Radzieckiej — 
niezawodnego sojusznika Ludo 
wego Wojska Polskiego.

Tego samego dnia w poblis­
kim Mniszewie otwarto skan­
sen bojowy I Armii WP. (PAP)

Sukces społecznego zaangażowania

Września lepsza od Końskich 
w „Banku 440"

Sztandar Pracy I klasy 
dla „Polmerino“

Przędzalnia Czesankowa im. 
Gwardii Ludowej „Polmerino” 
w Łodzi mająca za sobą stulet 
nią tradycję, w ostatnich la­
tach została zmodernizowana, 
dzięki temu dwukrotnie (do 
4.650 ton rocznie) wzrosła pro 
dukcja przędzy. Załoga „Poime 
rino” wielokrotnie zajmowała 
czołowe miejsca w ogólnopol­
skich konkursach „Do-Ro” sze 
roko jest tu rozwinięte współ­
zawodnictwo pracy, a 48 bry­
gad pracy socjalistycznej pod­
jęło hasło „Po mnie poprawiać 
nie trzeba”.

15 bm. w uznaniu zasług 
przedsiębiorstwa jego sztandar 
udekorowany został Orderem 
Sztandaru Pracy I klasy, przy 
znanym przez Radę Państwa.

Wspólne zdjęcie
Ziemi i Księżyca

Z pokładu statku kosmicznego 
„Voyager”, który kontynuuje lot 
w kierunku Marsa wykonane zo­
stały pierwsze zdjęcia, na któ­
rych widoczne są jednocześnie 
Ziemia i Księżyc. (PAP)

Trzydniowa obrady w Kaliszu

. Zadania pracowników gazownictwa

To było ważne wydarzenie 
w powojennej historii Wrześ­
ni (województwo poznańskie). 
Okazja zaprezentowania w te­
lewizji osiągnięć we wszy­
stkich dziedzinach nie zdarza 
się bowiem często. Jeśli jedno 
cześnie są to osiągnięcia, któ­
rych pozazdrościć może każdy 
ośrodek mie.isko-gminny w 
kraju — satysfakcja tym więk 
sza.

Do wczorajszego rewanżu w 
„Banku 440” Września przy­
stąpiła z przewagą 460 punk­
tów nad swoim rywalem — 
Końskimi (województwo kielec 
kie). Ambicją wszystkich miesz 
kańców było więc jej utrzyma 
nie i równie godne zaprezento 
warcie się milionom telewi­
dzów. Przygotowania do decv_ 
kującej .rozgrywki były długie 
i staranne.

Reprezentant Poznańskiego 
systematycznie powiększał 
przewagę. Z jednaj strony 
dzielnie radzili sobie jego za­
wodnicy w poszczególnych kon 
kursach, z drugiej zaś wysoko 
nagradzano społeczne zaanga­
żowanie wszytkich mieszkań, 
ców. Dość stwierdzić, że od

lipca ubiegłego roku wykona­
no we Wrześni zobowiązania 
wartości ponad 504 min zł. Sta 
tystyczny mieszkaniec miasta 
i gminy wypracował ponad 
2000 zł. Obaj przeciwnicy prze 
kazali łącznie na Centrum 
Zdrowia Dziecka 3,3 min zł; 
tego jeszcze nie było w do­
tychczasowej historii „Banku 
440”.

Wrześmianie okazali się lepsi 
w większości konkursów: szta 
fecie sprawności, manewrowa 
niu kombajnem, układaniu 
chodnika, ustawianiu klocków 
ładowaczem „Cyklop”, spawa­
niu. Uznać zaś musieli wyż­
szość rywali w meczu prądo- 
piłki, trójboju sprawnościo­
wym i konkursie artystycz­
nym; także naczelnik miasta i 
gminy Końskie wygrał kon­
kurs tzw. ostatniej szansy.

Ostateczny werdykt oznaj­
miający zwycięstwo Wrześni 
różnicą 690 punktów to duży 
sukces mieszkańców tego gos- 
podari^ego miasta, (bop)

W 40 ROCZNICĘ POWSTANIA SD
Wczoraj upłynęło 40 lat od inauguracyjnego zebrania Klubu Demo­

kratycznego w Warszawie, które dało początek działalności Stron­
nictwa Demokratycznego.

W przeddzień jubileuszu złożono kwiaty pod tablicą pamiątkową 
na kamienicy Książąt Mazowieckich przy Rynku Starego Miasta 
w Warszawie, na grobach Wincentego Rzymowskiego, Romualda Mil­
lera, Zygmunta Moskwy i Andrzeja Benesza. Złożono też kwiaty na 
grobie Stanisława Kulczyńskiego na cmentarzu rakowickim w Kra­
kowie.

W uroczystościach uczestniczyli członkowie kierownictwa SD.
PAP

SZTANDAR DLA ZSMP-OWCOW
Sobotnią konferencję sprawozdawczo-wyborczą ZSMP w Brodnicy 

(woj. poznańskie) poprzedziło wręczenie sztandaru tamtejszemu Za­
rządowi Gminnemu Związku. Młodzież zasłużyła sobie na sztandar 
wieloma osiągnięciami organizacyjnymi, Społecznymi i wychowaw­
czymi. Sztandar przewodniczącemu zarządu — Jerzemu Sikorskiemu
wręczyli przedstawiciele władz wojewódzkich oraz I sekretarz KG 
PZPR — Marianna Musielak. W czasie spotkania wręczono też legi­
tymacje członkowskie ZSMP z numerami 499, 500 i 501 oraz kandy­
dackie PZPR 20 aktywistom młodzieżowym. Kilkanaście osób udeko­
rowano nadto odznaczeniami, (bop)

INAUGURACJA ROKU KULTURY STUDENCKIEJ
W Białymstoku zakończył się cykl imprez stanowiących ogólnopol­

ską inaugurację nowego roku kultury studenckiej. Rok ten będzie 
przebiegał pod hasłem VI Festiwalu Kultury Studentów PRL, który 
jest jedną z najważniejszych inicjatyw programowych Socjalistycz­
nego Związku Studentów Polskich w obecnym roku akademickim.

Różnorodny program VI Festiwalu przewiduje przeprowadzenie 
wielu ogólnokrajowych akcji kulturalnych, jak np. związana z 60 
rocznicą Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej Dekada 
Kultury Narodów ZSRR pod hasłem „U źródeł nowego czasu”, kon­
kurs studenckich debiutów artystycznych „Pokolenie, które wstę- 
puje”, konfrontacje studenckich teatrów, przeglądy grafiki, plene­
ry plastyczne, festiwale muzyczne itp. (PAP)

,G Ł O S WIELKOPOLSKI”
Adres pocztowy: skrytka nr 1074, 60-959 Poznań 
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Wiesław Porzyck) (red. naczelny). Marian Flejsierowicz 
I Kazimierz Marcinkowski (zastępcy red. naczelnego), 
Tadeusz Kaczmarek (sekretarz redakcji), Eugeniusz Cofta, 
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W Kaliszu zakończył wczo 
raj obrady trzydniowy XXX 
zjazd gazowników zorganizo­
wany przez Sekcję Główną 
Gazownictwa Polskiego Zrze 
szenia Inżynierów i Techni­
ków Sanitarnych oraz Zjed­
noczenie Górnictwa Naftowe 
go i Gazownictwa. W obra­
dach, których gospodarzem 
był kaliski OW NOT, uczest­
niczyło 250 przedstawicieli 
instytucji naukowych, uczel­
ni .kopalni gazu i przedsię­
biorstw gazowniczych oraz 
grupa przedstawicieli z Wę­
gier.

Celem zjazdu było omówię 
nie nowych zadań gazowni­
ctwa w kontekście rozwoju 
społeczno-gospodarczego kra­
ju oraz problemy poszukiwa­
nia źródeł energii gazowej,

transportu i możliwości prze 
twarzania gazu dla celów 
przemysłowych,

Do zadań pierwszoplanowych — 
jak uznano w toku obrad — na­
leży lepsze zagospodarowanie kra 
jewych zasobów gazu' ziemnego 
oraz przetwarzanie złóż węgla 
brunatnego i kamiennego nie na 
dających się do eksploatacji w 
formie naturalnej. W dziedzinie 
użytkowania gazu za sprawę nad 
rzędną uznano zwiększenie spraw 
ności energetycznej procesów, w 
których stosowane są gazy i szer 
sze ich stosowanie w gospodar­
ce komunalnej.

Dla celów poglądowych wyko­
rzystano ekspozycję obrazującą 
dorobek i osiągnięcia techniczne 
polskiego górnictwa naftowego i 
gazownictwa, a także nowoczesne 
urządzenia i całe obiekty prze­
mysłowe: m. in. Zakład Odazoto 
wania Gazu w Odolanowie (woj. 
kaliskie), Kopalnię Gazu Ziem­
nego w Tarchałach i Stacje Re­
dukcyjno-Pomiarową w Kaliszu.

(par)

Sytuacja nadal niejasna

Samolot „Lufthansy"
wylądował w Adenie

Dramat porwania samolotu 
„Lufthansy” wkroczył w kolej­
ną fazę. Po pełnej napięcia no­
cy z soboty na niedzielę i ocze­
kiwaniu na godzinę 9 lub 13 
czasu warszawskiego, gdy upły 
wał termin kolejnych ultima­
tum porywaczy, samolot wy­
startował w południe z lotnis­
ka w Dubai nad Zatoką Per­
ską. Terroryści zamierzali po­
czątkowo udać się na wyspę 
Masirah na Oceanie Indyj­
skim, jednakże władze Omanu 
nie zezwoliły na lądowanie 
uprowadzonej maszyny, W 
związku z tym „Boeing 737” 
zmienił kurs i udał się do Ade- 
nu, stolicy południowego Je­
menu, gdzie — jak podają agen 
cje — wylądował o godzinie 
15.52. Stanowi to poważne ustęp 
stwo zamachowców, którzy nie

spełnili swoich gróźb. Sytuacja 
jest jednak w dalszym ciągu 
poważna.

Tymczasem w Bonn cały czas 
obradowały na przemian, tzw. 
mały i duży sztab kryzysowy 
pod przewodnictwem kanclerza 
Helmuta Schmidta. Jak dotych 
czas nie powzięto jednak żad­
nych decyzji. Rzecznik rządu 
Klaus Boelling oświadczył tyl­
ko, że władze RFN „czynią wy 
siłki, aby uratować życie za­
kładników w samolocie oraz 
Hannsa Martina Schleyera”.

Wcześniej Federalny Trybu­
nał Konstytucyjny w Karlsruhe 
odrzucił wniosek syna Schle­
yera, w którym ten starał się 
sądownie zobowiązać rząd za- 
chodnioniemiecki do ustępstw 
wobec porywaczy. (PAP)

Spotkania handlowców
'Dokończenie ze str. 1. 

ny do pakowania, dozowania, 
napełniania, sortowania i ety­
kietowania, opakowania po­
jedyncze i zbiorcze, wyposażę 
nie magazynów i środki tran­
sportu wewnętrznego.

W ekspozycji polskiej znajdują 
się wyroby Zjednoczenia Maszyn 
Spożywczych „SpomaCT” oraz Zjed 
noczonych Hut Szkła Opakowa­
niowego „Vitro<pak”. Ci produ­
cenci handlować będą na „Taro- 
paku” za pośrednictwem Centrali 
Handlu Zagranicznego „Polimex- 
Cekop”. Ponadto w salonie udział 
biorą ośrodki badawcze zajmujące 
się unowocześnianiem procesów 
pakowania i magazynowania: Cen 
trałny Ośrodek Badawczo-Rozwo­
jowy Opakowań z Warszawy i 
Centralny Ośrodek Gospodarki Ma 
gazynowej z Poznania. Oferta z 
„Spomaszu” obejmuje propozycje 
z zakresu projektowania produk­
cji, dostaw, montażu i uruchamia­
nia maszyn, urządzeń, linii tech­
nologicznych i kompletnych obiek­
tów dla przemysłu spożywczego. 
Składają się na nią międzv inny­
mi automaty do pakowania pro­
duktów stałych, sypkich, granulo­
wanych i pastowatych w folię, 
puszki i kartoniki. Przedstawione 
są też linie technologiczne do pa­
kowania piwa w butelki, do pa­
steryzacji mleka, wypieku pieczy­
wa i produkcji emulsji. Ponadto 
oferta obejmuje urządzenia dla 
przemysłu cukierniczego, owoco­
wo-warzywnego, dla fabryki osło­
nek białkowych oraz zestaw ma- 
szyn nadziewająco-porcjujących 
dla przemysłu mięsnego. Organi­

zacja „Virtropaik” wystawia opa­
kowania szklane: butelki do so­
ków, mleka, napojów alkoholo­
wych i różnego rodzaju słoje.

„Ta.ropakcwi” towarzyszyć 
będą liczne sympozja i prelek 
cje specjalistyczne. Naj­
większe z nich dotyczyć będzie 
wymagań jakościowych dla ma 
teriałów opakowaniowych i 
opakowań artykułów spożyw­
czych oraz maszyn pakujących 
i wytwórni osłonek białko­
wych.

Eks-poz yic j a s al on u „P ol igra 
fia” zlokalizowana została na 
powierzchni 3000 metrów kwa 
dratowych w pawilonie nr 24. 
Oprócz Polski wezmą w niej 
udział wystawcy z 12 państw 
i Berlina Zachodniego.

Wystawiane są maszyny drukar 
skie, sprzęt dla małej poligrafii i 
materiały poligraficzne. Polska 
oferta obejmuje meble służące do 
wyposażenia drukarni m. in.: sza­
fy, regały, s<toły i inne urządzenia 
produkcji spółdzielni „Metal- 
sprzęt” z Rzeszowa. Również po­
ligrafii towarzyszyć będzie konfe 
rencja naukowo-techniczna pod 
nazwą „Policom”. Jej tematem są 
nowoczesne metody drukarskie ze 
szczególnym uwzględnieniem sy­
stemu fotoskładu. W obradach weź 
mie udział 250 specjalistów m. in. 
również z Francji i ZSRR.

Obydwa salony trwać będą 
do 23 października. Pawilony 
udostępnione są dla zwiedza­
jących codziennie w godzinach 
od 9 do 17. (map)'

Rośnie deficyt płatniczy w USA
Rzecznicy administracji występu­

jąc w Kongresie z wyjaśnieniami 
na temat rosnącego deficytu płat­
niczego Stanów Zjednoczonych 
oświadczyli, że nie widzą szans po­
prawy sytuacji dopóki kraj nie 
zmniejszy importu ropy naftowej.

Zdaniem ekspertów, najgorszym 
sposobem zmniejszenia deficytu 
byłoby ustanowienie barier hamu­
jących napływ towarów zagranicz­
nych na rynek amerykański, po­
nieważ stanowiłoby to poważne 
niebezpieczeństwo dla gospodarki

USA. Podsekretarz skarbu — An- 
thony Solomon określił rozmiary 
osiągniętego deficytu jako „wysoce 
kłopotliwe”. Oczekuje się, że w 
roku bieżącym deficyt płatniczy 
USA wyniesie 30 mld dolarów, 
czyli prawie 5 razy więcej niż w 
roku ubiegłym. I utrzyma się na 
tym samym poziomie w roku 1978. 
Stany Zjednoczone — dodał Solo­
mon — wydały w tym roku na 
zakup ropy naftowej 45 mld dola­
rów. podczas edy w roku 1972 tyl­
ko 4,7 mld. (PAP)

$ Tragiczny wypadek zdarzył 
się w sobotę w Skalmierzycach 
w woj. kaliskim. Zginęła tam 
75-letnia kobieta, która wszedł­
szy nagle na jezdnię została po­
trącona przez samochód osobo­
wy.

® W Ostrzeszowie w woj. ka­
liskim, zderzyły się w sobotę sa­
mochody osobowe. Kierowca 
„Skody” poniósł śmierć na miej­
scu, natomiast prowadzący „Fia 
ta” został ranny. Przyczyną wy- 
cadfcu było wymuszenie pierw­
szeństwa przejazdu przez kierów 
cę „Skody”.
• Na trasie Przedmieście —

Błotnica woj. leszczyńskim
spłoszył się koń, na skutek cze-

go doszło do zderzenia wozu z 
motocyklem. Zona motocyklisty, 
która znalazła się pod kołami wo 
zu. odniosła ciężkie obrażenia.

Na trasie Łubowo — Ciecha­
nów w woj. leszczyńskim, od­
niósł wczoraj ^obrażenia 27-letni 
motorowerzysta, który straciw­
szy panowanie nad kierownicą, 
uderzył w tył samochodu „War­
szawa”.
0 Nagłe wtargnięcie na jezdnię 

nietrzeźwego mężczyzny, dopro­
wadziło w sobotę do wypadku w 
miejscowości Pniewo w woj. ko. 
nińskim. Omijając pieszego, kie­
rowcą ciężarówki wjechał bo­
wiem do rowu, gdzie samochód 
orzewrócił się. Pasażerka odnio­
sła obrażenia.

* Do szpitala w Koninie prze 
wieziono w ciężkim stanie 8-let 
nia rowerzystkę, potraconą w 
Witkowie przez samochód osobo 
wy. Zawiniła dziewczynka, gdyż 
skręcając nagle nie wskazała 
zmiany kierunku jazdy, (b)
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POGODA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i .Gospodarki 
Wodnej przewiduje w Wielkopol- 
sce: zachmurzenie duże z lokal­
nymi przejaśnieniami, mgły i 
zamglenia.

Temperatura minimalna od 5 
do 7 stopni, maksymalna od 9 do 
11 stopni. Wiatrv słabe.

Wczoraj o godzinie 17 zanoto­
wano następujące temperatury: 
w Poznaniu 9 stopni, w Kaliszu 
” stonni. w Koninie R stonni. w 
I esznie 10 stonni, w pne u stop­
ni; ciśnienie 762 mm.

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
opracował Wojciech Nenfwig.

DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA — KSIĄŻKA — RUCH”: POZNAN, UL GRUNWALDZKA 19 
pf/® ’ ut wPfat* P^yjmujg oddziały RSW

„Prasa-Ksiązka-Ruch oraz urzędy pocztowe I doręczy­
ciele do dnia 10 każdego miesiąca (z wyjątkiem grud- 
n.a) poprzedzajgeego okres prenumeraty: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
Indeks nr ?5028

W y d o w ca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW. Telefony: 600-41 łączy 
wszystkie działy. Dział łączności z czytelnikami 665-718. Sekretariat red. naczel­
nego 454-09. Zastępca red. naczelnego 665-718. Sekretarz redakcji 648-85. 
Dział Informacji 665-939. Dział sportowy 648-45. Redakcja nocna 430-73 i 453-31. 
Biuro Ogłoszeń: Grunwaldzka 19 60-782 Poznań, tel. 665-916. Za treść I termin 
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Przygotowania w Kraju Rad do 60 rocznicy Wielkiego Października

Hasła KC KPZR . 2 XI—wspólne obrady
W Moskwie opublikowano 

hasła KC KPZR na 60 rocznicę 
Wielkiej Socjalistycznej Rewo­
lucji Październikowej. Doku­
ment głosi chwałę Rewolucji, 
jako głównego wydarzenia XX 
wieku, początku historycznego 
ogólnoświatowego zwrotu ludz­
kości od kapitalizmu d0 socja­
lizmu. Jedno z haseł podkreśla 
znaczenie konstytucji radziec­
kiej — ustawy zasadniczej picr 
wszego na święcie ogólnonaro­
dowego państwa socjalistyczne­
go.

KPZR przekazuje w hasłach 
braterskie pozdrowienia par­
tiom komunistycznym i robot­
niczym ©raz bojownikom wal­
czącym przeciwko imperializ­
mowi, o nokój, demokrację, nie 
zawisłość narodową i socjalizm. 
Podkreśla znaczenie internacjo 
nalizmu proletariackiego, jako 
wypróbowanej i potężnej broni 
międzynarodowej klasy robot­
niczej. Hasła wzywają komu­
nistów Europy do walki o osiąg 
nięcie celów wysuniętych przez 
berlińską konferencję partii 
komunistycznych i robotni- 
czvch

KC KPZR przekazuje brater 
skie pozdrowienia narodom kra 
jów socjalistycznych. Światowy 
system socjalizmu — podkreśla 
ją hasła — jest decydującą si­
łą walki ąntyimperialistycznej, 
ostoją pokoju, demokracji i po 
stępu społecznego. Hasła pod-

kreślają znaczenie jedności i | 
zwartości wspólnoty socjalis-

władz ZSRR
i i Federacji Rosyjskiej 

KC KPZR przekazuje w has I
tycznej.

łach braterskie pozdrowienia Komitet Centralny KPZR, 
Prezydium Rady Najwyższej

narodom wietnamskiemu i lao- 7jSKr ż pr0zydi(Utm Rady Naj- 
fańskiemu, klasie robotniczej, wyższej Federacji Rosyjskiej
ludziom pracy i demokratom
chilijskim, walczącym prze­
ciwko faszystowskiej reakcji. 
Wzywa do walki o likwidację 
skutków agresji izraelskiej i o

postanowiły dla uczczenia 60 
rocznicy Wielkiej Socjalistycz­
nej Rewolucji Październikowej 
zwołać 2 listopada wspólne 
uroczyste posiedzenie KC

ustanowienie sprawiedliwego | KPZR, Rady Najwyższej 
pokoju na Bliskim Wschodzie ZSRR i Rady Najwyższej Fe- 
przeciwko agresji w sprawy we । deracji Rosyjskiej. Posiedzenie 
wnętrzne krajów arabskich, [ odbędzie
gorąco pozdrawia narody Cy- . Pałacu Zjazdów w Moskwie, 
pru, Portugalii i postępowe si- 1 — 
ły w Hiszpanii.

się w kremlowskim

W warszawskiej FSO
Fabryka Samochodów Osobo­
wych w Warszawie to czołowy 
zakład motoryzacyjny w naszym 
kraju. Prócz pojazdów osobowych 
„Fiat" 125p z silnikami 1300 i 
1500 ccm, montuje także różne 
modele pochodne. W tym roku 
fabryka ma dać 140 000 samo­
chodów, z której to liczby wiele 
wyeksportowanych zostanie do 
kilkudziesięciu krajów. Opracowu 

■je się także nowe modele, które 
będę montowane według własnej 

dokumentacji FSO.
Na zdjęciu: taśma montażowa 

„Fiata" 125p.
CAF — fot. Dąbrowieckl

Hasła wzywają do walki o | 
całkowitą realizację Aktu Koń- 
cowego KBWE j przekształcę- •' 
nie Europy w kontynent poko- | 
ju, bezpieczeństwa, współpracy 
i postępu społecznego, do wal- ' 
ki o pogłębianie odprężenia na . 
świecie, o rozszerzenie odprę- । 
żenią na wszystkie kontynenty. 
Wzywa się narody świata do • 
walki o zakaz broni jądrowej, . 
o zaprzestanie wyścigu zbrojeń • 
* powszechne i całkowite roz- . 

brojenie, do występowania prze I 
ciwko produkcji bomby neutro . 
nowej i innych nowych rodzą- I 
jów broni masowej zagłady. 
Hasła głoszą chwałę leninow- l

Powszechny odział
moskwiczan

w „subotniku"
15 

dniem 
szóści 
ZSRR,

października br. był 
wytężonej pracy więk- 

mieszkańców stolicy 
którzy uczestniczyli w

„subotniku” zorganizowanym 
dla uczczenia 60 rocznicy Re­
wolucji Październikowej.

Miliony mieszkańców Mos­
kwy od samego rana stawiły 
się w swoich miejscach pracy, 

bądź wzięły udział w porządko
skiej polityki zagranicznej waniu i zagospodarowywaniu 
Związku Radzieckiego. (PAP) I miasta w sadzeniu drzew

Zakończył się Ogólnopolski Kongres Pedagogiczny
Dokończenie ze str. 1

n Łozy oh w Kaczkach Średnich, 
(woj. konińskie).

Nauczyciele — repre®entajnci 
blisko 420-tysięcznej rzeszy pol­
skich pedagogów poinformowali 
I sekretarza KC PZPR o nie­
których problemach związanych z 
reformą systemu edukacji naro­
dowej — którą rozpoczynamy w 
przyszłym roku — i rozwojem sy 
Steniu oświatowego w naszym 
kraju zgodnie z postanowieniami 
VI i VH Zjazdu PZPR. Delegaci 
przedstawili też rezultaty pierw­
szych dwóch dni obrad Kongresu.

W rozmowie z uczestnikami 
spotkania Edward Gierek zwró 
cił uwagę że w haśle Kongre 
su „Nauczyciel i Szkoła w 
służbie narodu i socjalistycz­
nego państwa” zawarte zosta_ 
ły w zwięzłej formie wszystkie 
powinności stanu nauczyciel. 
sk'i ego wob ec soc j al ist yczne j 
ojczyzny, wobec kultury naro 
dowej. wobec dzisiejszych i 
przyszłych zadań szkoły. Od 
jakości nauczania i skuteczno 
ści wychowania zależy ideowe 
oblicze przyszłych pokoleń Po­
laków, poziom wiedzy i kwa- 
Ffikacji narodu. kształt naszej 
kultury i gospodarki oraz au­
torytet Polski na arenie mię- 
d z ^narod owej.

To, o czym mówicie na Kon 
gresie, o czym mówiliście 
przed chwilą ,— powiedział 
I sekretarz KC PZPR —■ 
świadczy o ogromnej odpowie 
.dziafeości- nauczycieli za przy

szłość państwa i narodu. Nie­
możliwością byłoby rozwija­
nie naszego kraju bez waszego 
aktywnego udziału i wycho­
wawczego działania.

Wiele miejsca w rozmowie 
E. Gierka z nauczycielami za­
jęły sprawy ścisłych związków 
między, polityką oświatową, a 
kierunkami rozwoju gospodar­
ki narodowej.

I sekretarz KC PZPR stwi-er 
dził, że opinie i oceny kon­
gresu pedagogicznego — jako 
reprezentatywnego forum sta­
nu nauczycielskiego — mieć 
będą duże znaczenie; zostaną z 
największą uwagą wysłuchane, 
przeanalizowane i wzięte pod 
uwagę przy podejmowaniu dal­
szych decyzji w sprawach oś­
wiaty i wychowania w naszym 
kraju.

☆

15 bm. zakończył się w- War­
szawie Ogólnopolski Kongres 
Pedagogiczny. Podczas koń­
cowej sesji plenarnej w której 
uczestniczyli: członkowie Biu­
ra Politycznego KC PZPR — 
Józef Kępa i Władysław Kru­
czek, sekretarz KC PZPR — 
Andrzej Werblan oraz kierow­
nik Wydziału Nauki i Oświa­
ty KC PZPR — Jarema Maci- 
szewski, podsumowano 3-dnio- 
wą debatę nauczycieli na te­
mat 10-letniej szkoły powszech 
nej i sposobów realizacji re­
formy oświatowej.

Uczestnicy kongresu uchwa­
lili tekst odezwy do nauczy­
cieli w całym kraju apelującej

o zaangażowany udział w rea­
lizacji przedsięwzięć stanowią­
cych o przyszłości polskiej oś­
wiaty i nauki. Zgromadzeni 
przyjęli również rezolucję w 
sprawie reformy systemu edu­
kacji narodowej.

Świadomi wzrostu roli oświaty i 
wychowania we wszechstronnym 
rozwoju jednostki i społeczeństwa 
— głosi rezolucja — nauczyciele 
polscy z pełnym zaangażowaniem 
realizują politykę partii i państwa 
zapewniającą unowocześnianie sys 
temu edukacji narodowej.

Nawiązując do światłych idei 
Komisji Edukacji Narodowej doku 
ment podkreśla, iż legły one u 
podstaw powszechnej rewolucji 
oświatowej w Polsce Ludowej. Rea 
lizacja zadań nakreślonych przez 
VI i VII Zjazd partii wymaga 
przebudowy systemu edukacji na­
rodowej.

Dalsza część dokumentu poSwię- 
cona jest niektórym zagadnieniom 
związanym ze zreformowanym 
kształtem polskiej oświaty.

W rezolucji Kongres zaaprobo­
wał sprawozdanie z ogólnopol­
skiej dyskusji nad koncepcją re­
formy i programem powszechnej 
szkoły średniej, stwierdzając, iż 
wyrosły z tej debaty projekt pro­
gramu 16-Iatki odpowiada potrze­
bom i aspiracjom narodu, a po 
wprowadzeniu sformułowanych w 
toku Kongresu poprawek — kwali­
fikuje się do powszechnej reali­
zacji.

W imieniu całego stanu nauczy­
cielskiego — czytamy w zakończe­
niu rezolucji — zwracamy się do 
wszystkich sojuszników szkoły, do 
całego społeczeństwa o pomoc i 
aktywny współudział w realizacji 
wielkiego dzieła unowocześnienia 
i rozwoju edukacji narodowej.

PAP

Zaczęło się w Dolsku

Kółkiem do nowoczesności
5EJ tym roku mija 20 lat od czasu rec/kty- 
O wowania działalności kółek rolniczych

w Polsce Ludowej. Tradycje tej samo­
rządowej organizacji chłopskiej, o dużych za­
sługach w rozwoju polskiej wsi, sięgają dru­
giej połowy ubiegłego wieku i wywodzą się 

Iz Wielkopolski. Tutaj bowiem, przed 111 laty, 
pierwsze* takie kółko powstało w Dolsku. 
Wkrótce zaczęły się rodzić następne.

Działały w okresie międzywojennym, do­
piero jednak z chwilą ich reaktywowania po 
wojnie, państwo stworzyło im warunki dy­
namicznego rozwoju. W roku 1957 zrzeszały 
ponad 326 000 rolników. Dziś kółka rolnicze 
stanowią ważne ogniwo w realizacji progra­
mu rozwoju społeczno-gospodarczego kraju. 
Zrzeszają ponad 2,8 miliona członków, w tym 
prawie 1 300 000 to kobiety, współdziałające 
poprzez koła gospodyń wiejskich na rzecz po­
stępu wsi. Blisko 300 000 członków kółek sta­
nowią rolnicy z województw kaliskiego, ko­
nińskiego, leszczyńskiego, pilskiego i poznań­
skiego.

Nie notowane przedtem możliwości i wa­
runki ekonomiczne stworzyła kółkom realizo­
wana od roku 1971 polityka rolna państwa. 
Stały się podstawową jednostką w zakresie 
działalności społeczno-organizatorskiej na 
wsi, są współodpowiedzialne za ooziom pro­
dukcji rolnej w gminie. Ich zadanie to za­
pewnienie pełnej technicznej obsługi gospo­
darstw indywidualnych, ale kółka tworsą za­
razem coraz silniejsze ekonomicznie, wieloza­
kładowe i wielobranżowe przedsiębiorstwa. 
Są to spółdzielnie kółek rolniczych, które roz­
wijają własną hodowlę, kooperację produk­
cyjną, uczestniczą w zagospodarowywaniu 
mniejszych areałów PFZ.

Przejmowane przez SKR ziemie w głównej 
mierze Przeznaczane są na zwiększenie włas­
nej produkcji pasz oraz na specjalizowaną 
uprawę płodów To stwarza nowe możliwości - 
produkcyjne. W Słopanowie na przykład, w 
woj. poznańskim, za sprawą sekcji branżowej 
SKR w Obrzycko, zorganizowano eałą wieś 
specjalistyczną, zajmującą się hodowlą trzo- ' 
dy chlewnej. Do końca bieżącego roku mają 
powstać jeszcze trzy takie wsie. W wojewódz- 
hwc konińskim w produkcji młodego bydła 
rzeźnego specjalizują się m. in. spółdzielnie 

s kółek rolniczych w Lądku i Golinie; wzorowa 
owczarnia SKR powitała niedawno w Poli­
cach W Kaliskiem buduje się wielkie kółko­
we chlewnie (na 3 200 sztuk każda) w Jara­
czewie i Zdunach. Jako pasze zamierza się tu 
wykorzystać odpady przemysłowe. Wielką 
fermę na 4 000 sztuk trzody wybudował w 
województwie leszczyńskim SKR w Gostyniu, 
a we Włoszakowicach, gdzie postawiono na 
bydło, rocznie odstawia się 100 ton żywca wo­
lowego.

Jest już więc wiele przykładów inicjatyw, 
zmierzających do poprawy zaopatrzenia ryn­
ku w żywność. A przecież to działanie dopie­
ro się zaczyna spółdzielnie kółek rolniczych 
istnieją zaledwie 4 lata i nie wszystkie jesz­
cze okrzepły organizacyjnie.

Kółka rolnicze, dysponując majątkiem 
trwałym wartości 70 miliardów złotych, głów­
nie w postaci maszyn i sprzętu specjalistycz­
nego, środków transportu, coraz bardzie! roz­
wijają usługi dla indywidualnego rolnictwa. 
Jest to ich najważniejsze statutowe zadanie. 
Pomagają więc w zakresie prac polowych, za­
biegów chemizacyjnych, transportu, w kon­
serwacji pasz; wykonują wiele prac budo­
wlanych a także organizują fachowe szkole­
nie rolników.

Dobre wyniki w rozwoju tych usług osiąg­
nęło województwo poznańskie. Wartość usług 
w przeliczeniu na 1 hektar kształtuje się tu­
taj w wysokości 1 000 złotych, podczas gdy w 
woj. łomżyńskim czy suwalskim wynosi nie­
wiele ponad 200 złotych. Dzięki wzrostowi 
wydajności pracy oraz efektywnemu wyko­
rzystaniu sprzętu w działalności usługowo- 
produkcyjnej osiągnięto tu znacznie szybsze 
— od planowanego — tempo rozwoju. Mimo* 
to, kółka rolnicze nie są jeszcze w stanie za­
spokoić wszystkich, jeszcze szybciej rosną­
cych potrzeb rolników.

Trudno dziś wyobrazić sobie postąp n.a wsi 
bez udziału kółkowego samorządu. Chociaż 
nie wszędzie i nie zawsze kółka wykazują po­
trzebną operatywność, ich znaczenie stale roś­
nie. Ale rosną i wymagania. Cały system go­
spodarki żywnościowej sprzężony jest.z ogól­
nym rozwojem rolnictwa, na który większy 
wpływ mieć muszą kółka rolnicze. „Oczeku- 
jemy od nich — Dowiedział na IX Plenum KC 
PZPR Edward Gierek — wyższej jakościowo 
obsługi gospodarstw rolnych, zasadniczego 
polepszenia organizacji pracy, szybkiej elimi­
nacji zdarzających się jeszcze przejawów 
niegospodarności i marnotrawstwa. W szcze­
gólności konieczne jest rozszerzenie zakresu 
i podniesienie jakości usług produkcyjnych 
dla rolników indywidualnych, a zwłaszcza do­
bre wykorzystanie maszyn i narzędzi. Sta­
wiamy pod tym względem wyższe wymagania 
przed spółdzielniami kółek rolniczych”.

Jak sprostać tym wymaganiom, jak podno­
sić gospodarkę na jeszcze wyższy poziom? 
lak w pełni wykorzystać nowoczesną techni­
kę w procesach produkcyjnych, powiększać 
zasoby narodowej spiżarni? O tym radzić bę­
dą w Warszawie w dniach 17 i 18 październi­
ka na VII Krajowym Zjeżdzie Delegatów Kó­
łek Rolniczych przedstawiciele petnad 2,8-mi_ 
lionowej chłopskiej organizacji.

ZOFIA DOHNKE

Przeciw złodziejom pojazdów

Ogólnokrajowa 

akcja milicji
W ramach działań profilaktycz­

nych, z inicjatywy Biura Kryminał 
mego Komendy Głównej Milicji 
Obywatelskiej, wyspecjalizowane 
służby MO przeprowadziły na te­
renie całego kraju akcję skiero­
waną przeciwko sprawcom kra­
dzieży pojazdów mechanicznych.

W jej wyniku odzyskano 129 sa­
mochodów i motocykli, znaczną 
część skradzionych podzespołów i 
detali oraz zątrzymano 152 osoby 
podejrzane o dokonanie kradzieży 
pojazdów i częścT do nich.

Podczas akcji skontrolowano po­
nad 9« tys. pojazdów ujawniając 
szereg zaniedbań w ewidencji i re­
jestracji samochodów i motocykli 
oraz ich stanie technicznym. Kon­
trolą objęto także giełdy i warszta­
ty samochodowe.

Podobne akcje będą kontynuowa 
ne w przyszłości. (PAP)

Hasła wzywające do niepi- 
cia alkoholu znaczą tyle 
dla pijaków, co znaki ru 

chu drogowego dla samolotów. 
Ich nie dotyczą. Osobiście nie 
wierzę w społeczną moc takich 
haseł, które — przemawiając 
do wszystkich, nie przemawia­
ją do nikogo. Znacznie więcej 
może sprawić konkretne dzia­
łanie wobec konkretnej osoby 
— nawet dość brutalne. Trak­
towanie pijaków jak święte kro 
wy przez postronnych, czyli 
tzw. opinię społeczną, osłabia 
i wręcz ośmiela różne nawet. 
najlepiej obmyślane i zredago 
wane hasła i slogany. Nie zna 
czy wcale, że chcę dyskredyto 
wać sens istnienia takich orga 
nizacji jak Komitet Przeciwal 
koholowy, myślę jednak, że je 
go działalność jest trochę ab­
strakcyjna. Szczególnie wtedv. 
gdy istnieje pełna dostępność 
alkoholu i jego różnorodność 
oraz-., powszechny, niestety, o- 
byczaj picia wszędzie, także w 
miejscu pracy, czasami- nawet 
przy cichej anrcbacie szefów. 
Co więc robić?

Niedawno oglądaliśmy w te 
lewizji niezbyt pocieszny pro­
gram rozrywkowy pt. „Nie pij 
tyle”. O ile program nie był 
najlepszy, o tyle hasło bardzo 
mi przypadło do gustu. Wszy-

stko bowiem sprowadza się do 
kultury picia, a więc kultury 
życia w ogóle, a alkohol był i 
jest dla ludzi. Wiadomo, do cza 
go doprowadziła w Stanach 
Zjednoczonych prohibicja — do 
wzrostu spożycia alkoholu. Ale, 
niestety, najtrudniej jest na­
uczyć ludzi picia kulturalnego. 
Za tą nauką winny iść poważ­
ne sankcje wobec tych, którzy 
„pijać tyle” zagrażają życiu i

Towarzystwo Trzeźwości 
Transportowców powstało 
przed 20 laty właśnie dlatego, 
że w chwili jego powołania 20 
procent wypadków drogowych 
powodowanych było przez nie 
trzeźwych kierowców. Równo 
cześnie ujemne skutki społecz­
ne i gospodarcze były znacz­
nie wyższe w transporcie niż 
w innych gałęziach gospodar­
ki. Skierowana do konkretne-

nic innego jak właśnie to „nie 
pij tyle’.’ — abyś nie kompro­
mitował się, nie wstawał rano 
skacowany, abyś nie stracił sza 
cuinku u współpracowników i 
najbliższych. Bądź trzeźwy i 
sprawny w czasie pracy.

Wydaje się, że takie posta­
wienie sprawy jest słuszniej­
sze niż nawoływanie do absty 
nencji. Jest to apelowanie do 
kultury osobistej człowieka, bu

zdrowiu innych, przynoszą u- 
drękę rodzinie, narażają gospo 
darkę na poważne straty.

Świadczą o tym dane staty­
styczne. Straty gospodarki na 
rodowej z tytułu pijaństwa o- 
siągają 35—40 mld złotych 
„netto”, po odliczeniu wpły­
wów jakie przyniosła sprzedaż 
alkoholu. W roku ubiegłym Po 
lacy przepili o 20 mld więcej 
niż w roku 1975,

Najgroźniejszym osobnikiem 
jest pijany kierowca- Powodu 
je on najwięcej wypadków 
śmiertelnych.

pij tyle!
go adresata, zawodowego kie­
rowcy — działalność TTT za­
częła przynosić pozytywne, wi 
doczne rezultaty. Choć w na­
zwie układającej się w bardzo 
zręczny skrót zawarte jest sło 
wo „trzeźwość”, nie ma ono na 
celu propagowania abstynen­
cji. Naczelną ideą Towarzy­
stwa jest, aby pracownik trans 
portu był w pracy zdyscyplino 
wany, odpowiedzialny, wypo­
częty, bo tylko wtedy będzie 
mógł bezpiecznie wykonywać 
swój zawód. Hasło: kultura, 
trzeźwość, bezpieczeństwo, to

dzenie szacunku do samego sie 
bie. Argumenty te nie wystar 
czają alkoholikowi, gdyż alko­
holik wymaga innego postępo 
wrania — leczenia, poza tym 
zaś-., nie może być kierowcą.

TTT, jak już powiedzieli­
śmy, organizacja ściśle bran­
żowa, działa także w mecha­
nicznych transportach wojsko 
wych, trafia na wieś, gdzie co 
raz więcej jest kierowców i 
traktorzystów, a także do ko­
lejarzy. Towarzystwo skupia 
150 000 członków.

W wielu zakładach i bazach,

gdzie działają koła TTT, notu 
je się spadem pijaństwa, a na­
wet całkowitą jego likwidację. 
Spośród różnych form propa­
gandowych stosuje się trady­
cyjne ulotki ze specjalnie do­
branymi hasłami, plakaty i ha 
sła nadawane przez lokalne ra 
diowęzły w bazach i zakładach 
zatrudniających kierowców. O 
ich skuteczności można mówić 
jednak tylko wtedy, jeżeli bę­
dą się one łączyć z innymi for 
mami propagandowymi. Do 
najpopularniejszych i najbar­
dziej łubianych należą konkur­
sy, olimpiady, różne formy 
współzawodnictwa, także mię­
dzy poszczególnymi kołami 
TTT.

Najbardziej jednak skutecz­
ne jest omawianie przez zało­
gi konkretnych przekroczeń 
i objawów pijaństwa spowodo 
wanych przez pracowników 
tego zakładu. Obok poglądowo 
ści jest jeszcze miejsce na tro 
chę wstydu delikwenta, który 
„świeci oczami przed kumpla­
mi” jako np. wielokrotny pen­
sjonariusz Izby Wytrzeźwień. 
Przestaje bowiem już-być pi­
jakiem „prywatnym”, ,świętą 
krową”, jest członkiem kolek­
tywu, istotą społeczną, która 
kompromituję miejsce pracy. 
KRYSTYNA GRZYBOWSKA
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Spółdzielcze budownictwo jednorodzinne

Bariery
Nieczynne. > i ,

K KINA ~1

CHODZIEŻ Ceramik: „Krzyża­
cy”; Noteć: „Tędy wróg nie przej 
dzie”.

GNIEZNO Lech: „Szkarłatny 
pirat”; Polonia: „Gorące polowa­
nie”, „Posłannictwo z innej pla­
nety”.

JAROCIN: „Mistrz rewolweru”.
KALISZ Kosmos: „Miłość w 

deszczu”, „W gwiezdnym pyle”; 
Oaza: „Śmierć prezydenta”; Sty­
lowe: „Brawurowe porwanie”, 
„Nieszczęścia Alfreda”; Syrena: 
„Przepustka dla marynarza”.

KOŁO: „Brawurowe porwanie”, 
„Powrót Robin Hooda”.

KONIN Górnik: „Intryga rodzin 
na”.

KOŚCIAN: „Gorące polowanie”.
LESZNO: „Każdy umiera w sa­

motności”, „Wielka podróż Bolka 
i Lolka”.

OSTRÓW Roma: „Pintea”; 
„Chinatown”; Słońce: „Z przy­
mrużeniem oka”.

PIŁA Iskra: „Kochaj albo rzuć”.
PLESZEW: „Drzwi w drzwi”, 

„Wielka podróż Bolka i Lolka”.
ŚREM: „Powrót różowej pante­

ry”.
SZAMOTUŁY: „Na tropie Wil- 

by’ego”, „Piosenka za koronę”.
TRZCIANKA: „Fałszywy król”.
TUREK: „Bekresne łąki”.
WAŁCZ: „Krótki sezon”.
ZŁOTÓW: „Przepustka dla ma­

rynarza”.

K RABIO jj

PROGRAM I: 8.10 Estrada przy­
jaźni; 9.05 Dla kl. I—II (cykl ma­
tematyczny) „Raz, dwa, trzy... i 
co dalej?”; 9.25 Tańce ludowe na 
rodów Związku Radzieckiego;

10.08 Tańce kompozytorów pol­
skich; 10.30 „Dzieje jednego po­
cisku” fragm. pow.; 10.45 Gra 
Leningradzki Dixieland; 11 Tu Ra 
dio Kierowców; 11.15 Mozaika poi 
skich melodii; 11.30 Łódź na muz. 
antenie; 13 U przyjaciół; 13.05 
Billy Cobham i jego zespół; 13.15 
Dom i my; 13.35 Wieś tańczy i 
śpiewa; 13.55 Aktualn. kultur.; 14 
Studio „Gama”; 14.20 Studio Re­
laks; 14.25 Studio Gama c.d.; 15.05 
Huta Katowice — ma głos; 15.10 
•Studio Gama c.d.; 16 Tu Jedyn­
ka; 17.30 Radiokurier; 18.25 Nie 
tylko dla kierowców; 18.33 Dźw. 
wvd. magazynu „Jazz Forum”; 
19.15 „Novi” — śpiewają Chopina; 
19.40 „Scena i film”; 20.05 Naukow 
cy — rolnikom; 20.35 Konc. ży­
czeń; 21.15 Z archiwum jazzu;
22.23 „Z przeniesienia” — gra 

Zesp. Z. Jaremki; 22.30 Proponu­
jemy i zapraszamy; 22.45 H. Frąc­
kowiak z zespołem „SBB”; 23.15 
Festiwal muzyczny w Bergen — 
1977.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 
8, 9, 10, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22, 23.

PROGRAM H: 8 Tu Jedynka; 
9.30 My 77 — aud. Studia Mło­
dych; 9.40 Tu Radio — Moskwa; 
1<> — „Ile mil do Babilonu” — 
fragm. pow.; 10.20 Chóralne sce­
ny operowe; 10.40 Sprawy rodzin­
ne; 11 Ludwig van Beethoven: I 
Symf. C-dur op. 21; 11.35 Postęp, 
dom, nowoczesność — porady 
praktyczne dla kobiet; 11.45 Od 
Tatr do Bałtyku; 12.05 Czas do­
brych gospodarzy; 12.25 „Upływa 
szybko życie” — spotkanie z W. 
Zechenterem; 12.45 Operetka, 
rock-operd; 13.20 Wielkopolscy du 
dziarze i skrzypkowie; 13.50 Konc. 
Chóru PR i TV we Wrocławiu; 
14.10 Więcej, lepiej, nowocześniej; 
14.25 Das Wohletmperiertes Kla- 
vier; 15.30 Studio Plus — pr. 
dziewcząt i chłopców; 16.10 Muz. 
polska ubiegłego stulecia; 16.40 
Magazyn informac.; 16.50 Radio- 
erpress; 17 Echa X Międzynar. 
Konkursu Chóralnego — Warna 
77; 17.20 Notatnik kulturalny; 17.30 
„Portrety literackie” F. Iskander; 
18 Repertuar muz. człowieka kul­
turalnego; 18.40 Zapraszamy do 
myślenia; 19 J. F. Haendel: IV 
Concerto Grosso F-dur on. 3; 19.15 
Ekonomia na co dzień; 19.30 „War 
szawska Jesień 77”: 20 Len — 
roślina opłacalna; 20.20 Opera w 
przekroju; 21.40 Public, między­
narodowa: 21.50 „Rodzinny tor 
przeszkód”; 22 „Jak zostać źuma 
listą radiowym”: 23 Zabytki War 
irrawy — Pomnik M. Kopernika: 
23.35 Co słychać w świecie; 23.40 
Jazz na dobranoc.

Wiadomości: 4.30, 5.30 . 6.30 , 7.30, 
11.30, 13.30, 18.30, 21.30 , 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Przeboje na 
instrumenty; 8.30 Co kto lubi; 
9 „Demon z bagiennego boru” — 
ode, pow.; 9.10 Przypominamy 
Brendę Lee; 9.30 Nasz rok 77; 9.45 
Utwory kameralne F. Schuberta; 
10.20 w rytmie sirtos: 10.35 Kier­
masz płyt wytwórni Opus; 11 Zy­
cie rodzinne; 11.30 Kontrabas _— 
instrument jazzowy; 12.25 Za kie­
rownica; 13 Powt. z rozrywki; 
13.50 „Pan doktor na morzu” — 
©dc. pow.; 14 Utwory fortep. Ra- 
vela w interpretacji S. Francois; 
15.10 W kręgu jazzu; 15.30 O',oo- 
wiedzi z różnych szuflad — |i*ed 
mikrofonem W. Kopaliński; 15.45 
„W słońce” — gra i śpiewa ze­
spół Grand Funk Railroad: 16 Roz 
szyfrowujemy piosenki; 16.20 Te­
maty Hendrixa gra ork. G. Evan- 
sa; 16.45 Nasz rok 77; 17.05 Muz. 
poczta UKF; 17.40 „Prosto z Pol­
ski”; 18.05 Muzykobranie: 18 30

Polityka dla wszystkich; 18.45 Mi 
krorecital Czerwonych Gitar; 19 
Pow. w wyd. dźw. „Wieczór w 
Bizancjum”; 19.35 Opera G. Ros­
sini — „Cyrulik Sewilski”; 19.50 
„Demon z bagiennego boru” — 
ode. pow.; 20 Zespół Swingle II 
śpiewa standardy; 20.10 Konsonan 
se i dysonanse; 20.50 60 minut na 
godzinę; 21.50 Zespół Swingle II 
śpiewa klasyków; 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — zespół The 
Shadows; 22.15 Trzy kwadranse

Powszechnie uważa się,że główną przęsło 
dą dda szybszego rozwojiu spóhdzielcze-

■ go budownictwa jednorodzinnego jest 
niedostatek materiałów budowlanych. W 
praktyce okazuje się jednak, że rzecz nie w 
tym lecz w braku terenów uzbrojonych.

Najczęściej osiedla domków lokalizuje się 
na obrzeżach miast, a więc na obszarach po­
zbawionych podstawowych urządzeń komu­
nalnych.

Wprawdzie władze ■ miast — zgodnie 
z uchwałą Prezesa Rady Ministrów w spra­
wie realizacji budownictwa jednorodzinnego 
— mają obowiązek (przed rozpoczęciem wzno­
szenia osiedli domków) wykonania infrastruk- 
tury technicznej, jednak tego nie czynią. 
Z konieczności' więc musi to robić spółdziel­
czość mieszkaniowa, która jest inwestorem 
zarówno budownictwa wielorodzinnego, jak 
i jednorodzinnego. Zadanie to przerasta jej 
siły, bowiem nie dysponuje ani odpowiednim 
sprzętem (konanki, dźwigi itp.), ani środkami 
transportu. Ponadto uzbrajanie przez spół­
dzielczość terenów znacznie podraża koszty 
budowy domków, co obciąża przyszłych uźyt- 
kewników.

W Wielkopolsce Prawie wszystkie projek­
towane na lata najbliższe osiedla jednorodzin­
ne zlokalizowano na obszarach nieuzbrojo­
nych lub tylko częściowo zaopatrzonych w 
podstawowe urządzenia komunalne. Zatem 
cały ciężar związany z ich realizacją spad! na 
wojewódzkie spółdzielnie mieszkaniowe. Z tej 
też przyczyny nie osiąga się spodziewanych 
rezultatów w rozwoju budownictwa jednoro­
dzinnego. Tymczasem w obecnym pięcioleciu 
właśnie to budownictwo, obok wielorodzinne­
go. stanowi ważny „front” mieszkaniowy. W 
całvm kraju w tym okresie ma powstać oko­
ło 50 000 spółdzielczych domków. W samym 
tvl<ko Poznańskiem przewidziano w latach 
1976—1980 wybudowanie 1900 (w ponrzedniej 
5-latce powstało 505). Zadanie więc draże. Czy 
zostanie w oelmi wykonane?

Wojewódzka Snółdzielnią Mieszkaniowa w 
Poznaniu organizacyjnie jest przygotowana 
d© zwiększania każdego roku liczby domków. 
W 1976 r. gotowych było 130, a w tym reku 
ma przybyć 190, natomiast w latach 1979 
i 1980 — po około 700 domków. Do tvclh zadań 
ansażune się wzrastający ootencjał zakładu 
budowiano-remontowego WSM oraz takich 
samych przedsiębiorstw istniejących przy p^ 
śzczególnych spółdzielniach mieszkaniowych.

rozwoju
Siłami zakładu WSM wznoszone jest np. osie­
dle na Ławicy. Również, m. in. we Wrześni 
i w Śremie, spółdzielcze zakłady budowiano- 
remontowe przystąpiły do wznoszenia osiedli 
jednorodzinnych.

Przygotowują się do tego także spółdzielnie 
mieszkaniowe w Poznaniu. Zakład np. przy 
Poznańskiej Spółdzielni Mieszkaniowej budo­
wać będzie osiedle w Piątkowie, „Osiedla Mło­
dych” — na górnym tarasie Rataj, a spół­
dzielni „Grunwald” na obrzeżu osiedla im. 
Mikołaja Kopernika. W nieco innej formie 
realizowane będą domki w Swarzędzu. Tam­
tejsza spółdzielnia wszystkim chętnym za- 
pewni tereny, pomoże przy uzyskaniu kredy­
tów bankowych i niektórych materiałów bu­
dowlanych oraz sprawować będzie nadzór 
fachowy. Wykonawcami domków będą ich 
użytkownicy, ewentualnie przy pomocy za­
kładów pracy.

Nadal też rozwijać się będzie budowni­
ctwo jednorodzinne poprzez zrzeszenia spół­
dzielcze oraz zrzeszenia pomocy, organizowa­
ne głównie w porozumieniu z zakładami prze­
mysłowymi, które zapewnią swoim pracow­
nikom np. transport lub sprzęt.

Potencjał budowlany spółdzielczości służyć 
ma przede wszystkim realizacji większych 
zespołów lub uzupełnieniu zabudowy wielo­
rodzinnej (jak no. w Piątkowie lub na osiedlu 
md. M. Kopernika w Poznaniu). W tej formie 
budownictwo jednorodzinne realizowane 
będzie na takiej samej zasadzie jak wielo­
rodzinne (jednorazowy wkłady a następnie 
spłata ratalna).

Bv zwiększyć temp© budowy, zakład bu- 
dowlano-remontowy WSM w Poznaniu roa- 
pocznie od przyszłego roku wznoszenie dom­
ków w systemie uprzemysłowionym - mono­
litycznym (metoda betonu wylewanego w sza­
lunkach). Przyspieszy to stawianie murów.

Spółdzielcze budownictwo jednorodzinne 
ma zatem szanse rozwoju, pod warunkiem 
przeznaczania pod nie terenów z podstawo­
wymi urządzeniami komunalnymi. W przeci­
wnym razie nawet najlepsze formy organiza­
cyjne i zmiana technologii tradycyjnej na 
uprzemysłowioną na niewiele się zdadzą. 
Zakłady budowlano-remontowe zamiast bu­
dować będą bowiem muskały wykonywać pra­
ce związane z uzbrojeniem terenu.

ANNA SIEKIERSKA

Z TPPR-cwskich doświadczeń

Kwiaty przyjaźni w Śremie
^arząd Miejsko-Gminny To- 

warzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej w Śremie na­
leży do czołowych organizacji 
TPPR w województwie poznań 
skim — nie tylko pod wzglę­
dem liczebności, lecz również 
wyników pracy. W roku bieżą- 
cym śremska organizacja pod­
woiła się i liczy obecnie 3 600 
członków.

— Czym tłumaczyć taką po­
pularność TPPR w Sremskiem? 
— pytamy przewodniczącą za­
rządu — Bogumiłę Danielewicz.

— Do takich wyników doszliśmy 
dzięki sprawnemu działaniu całego 
zespołu aktywistów z Anielą Przy­
bylak, Aleksandrą Ziętarską i An­
tonim Szczepaniakiem. Ostatnio np. 
powstało nowe koło w Zbrudze- 
wie — wśród rolników indywidual 
nych. Niemały wpływ na rozwój 
naszej organizacji mają spotkania 
uczestników Pociągów Przyjaźni, 
którzy po powrocie z ZSRR prze­
kazują wiedzę o Związku Radziec­
kim. Oni również przywożą wiele 
pamiątek, które stały się zacząt­
kiem ciekawych zbiorów „gabine­
tu radzieckiego” powstałego w lo­
kalach zarządu. Przyjeżdżają z

WYSTAWY DLA MŁODYCH
GNIEZNO. W golerii wystawo­

wej Zespołu Szkół Zawodowych 
nr 2 w Gnieźnie (przy uł. Ciesz­
kowskiego 17) otwarto kolejną 
ekspozycję. Prezentuje na niej 
swe liczne fotogramy pt „Życie 
peruwiańskich Indian'* znany po­
znański fotoreporter — Zbigniew 
Staszyszyn, który uczestniczył w 
wypraw e na drugą półkulę. Wy­
stawa wzbudza duże zaintereso­
wanie młodzieży. Pod koniec bm.

jazzu; 23 Poezja hiszpańska; 23.05 
Czas relaksu; 23^0 Gra Zespół 
Sami Swoi.

Wiadomości: 5, 6 ,7, 8, 16.36, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 10 Dla kl. V — biologia 
— „Opadają liście z drzew”; 10.30 
Pianiści radzieccy E. Sorokina i 
A. Bachezijew grają utwory na 4 
ręce; 11 Dla szkół średnich — 
Cykl: „Kultura” — „Zaczęło się 
od Majakowskiego”; 11.30 J. Nor­
man i C. Davis interpretują Wag 
nera; 12.05 Czas dobrych gospoda 
rzy; 12.25 Giełda płyt; 13 Dla kl. 
VII (wych. obywatelskie): „Nowe 
i najnowsze” 12.25 Muzyka; 13.30 
Szkoła Mistrzów; 13.50 Dla szkół 
średnich (wych. muz.) „Czas na 
Chopina” ; 14.25 „W Jezioranach”; 
14.55 „Habent sua fata libelli” — 
Dzieje markiza G. B. Doria i jego 

ZSRR z naręczami kwiatów. Kto 
ich w Śremie wita, wie, że są to 
kwiaty przyjaźni.

Na sukcesy wpłynęły nasze 
nowe formy pracy. Już dawno 
odeszliśmy od stereotypów w 
rodzaju okolicznościowych aka 
demii, organizujemy za to sze­
reg spotkań, na których oma­
wia się wspólne sprawy i współ 
nie o nich decyduje. Szkolne 
koła TPPR nawiązały ścisłą 
łączność z podobnymi placów­
kami w zakładach pracy, a 
Klub Uczestników Pociągów 
Przyjaźni legitymuje się także 
swoimi osiągnięciami,

W okresie obchodów 60 rocz 
nky Rewolucji Październikowej 
. częściej niż zwykle mówi się 
‘ w Śremie o naszych przyja­
ciołach ze Związku Radzieckie 
go. Okazję taką daje m. in. 
ostatni konkurs na plakat i 
fotogazetkę, której tematem są 
osiągnięcia Kraju Rad. Orga­
nizuje się nadto wieczory przy 
jaźni (poezja i muzyka w 
ZSRR), spotkania z uczestnika

otwarła zostanie następna, przed 
stawiająca malarstwo Stanisława 
Pajączkowskiego. (bop)

ORDER MATKI
NEKLA. Cały wiek przeżyła naj 

starsza mieszkanka tej gminy

biblioteki; 15.15 Zwierzenia wie­
czorne; 15.30 Teatr PR — „Nad 
Niemnem”; 16.05 Muz. radziecka 
na Festiwalach Warszawskiej Je­
sieni; 16.25 R-TV Szkoła dla Pra 
cujących — Biologia — Sem. I — 
„Rośliny dawnych epok”; 16.40 
Wybitny polski Skrzypek — K. 
Lipiński; 16.50 Radioexpress; 17 
Poniedzielne remanenty sport.; 
17.05 Skrzypkowi Ziemi Wielko­
polskiej; 17.15 Aud. oświatowa; 
17.30 Miniatury skrzypcowe; 17.40 
Aud. dla dzieci 17.55 Piosenki J. 
Kubickiej; 18.25 J. niemiecki; 18.40 
Rozmowy o książkach; 19 O zdro 
wie człowieka — „Poprawić na­
turę” 19.15 J. rosyjski; 19.30 Mu­
zyka; 20 Internationale Junifest- 
wochen — Zurych 1977 (stereo 
ogólnop.); 21.45 Międzynar. Try­
buna Kompozytorów — Paryż li; 
22.15 Tygodn. przegląd audycji 
oświatowych i popularno-nauko­
wych; 22.35 Prądy i poglądy —

Więcej światła?
KPT. MO LECH DOŁKOWSKI WYJAŚNIA

Na zdjęciu: B. Danielewicz i A. 
Ziętarska kwalifikują przywiezio­
ne z ZSRR pamiątki, zanim znaj­
dą one miejsce w „gabinecie ra­

dzieckim”.
Fot. — H. Kamza

mi pociągów (wieczory wspom­
nień) oraz inne imprezy.

Za duże wyróżnienie poczytuje 
sobie aktyw śremskiej organizacji 
zaproszenie przewodniczącej zarzą­
du, by podczas obrad prezydium 
ZG TPPR przedstawiła metody pra 
cy i wyniki działalności, (za)

województwa poznańskiego — 
Michalina Małecka z Chwałszyc. 
Swoje setne urodziny obchodziła 
w gronie wiełu bliskich i znajo­
mych. Odwiedzili ją też przedsta 
wiciele władz gminnych, wręcza­
jąc nadany przez WK FJN „Or­
der matki" oraz dyplom od Wo­
jewody Poznańskiego. Gratula­
cjom i życzeniom dla jubilatk’, 
która mimo sędziwego wieku czu 
je się dobrze, nie było końca 

(bop)

„Strategie polityczne współczes­
nego kapitalizmu”.

Wiadomości: 12, 16.

K TEŁEWIllA^

PROGRAM 1: 12.45 — R-TVSS 
— Język polski (1. 29. sem. 3): 
„Znaczenie romantyzmu w lite­
raturze i życiu narodu”; 13.25 — 
R-TVSŚ — Fizyka (1. 24, sem. 3): 
„Fale”; 15.25 — NURT — „Par­
tie polityczne i systemy partyj 
ne”. Wykład doc. dr. Marka Sa­
dowskiego; 16 — „Obiektyw”;
16.20.— Dziennik (kol.); 16.30 — 
Miasta, które mogły zginąć: „San 
domierz — uratowany pejzaż sta­
romiejski”; 17 — „Zwierzyniec” 
(kol.); 17.35 — Z ziemi polskiej — 
film dok. pt. „Kościuszko. Pułas 
ki i inni”; 18.05 — „Stawka więk 
sza niż życie”, ode. VII pt. „Po­

„Kolorowa", „Jubilatka" i „Marionetka"

Modernizacja konińskiej gastronomii
W tym roku zakończy się w Koninie modernizacja „Kolo­

rowej” — restauracji przy ul. 1-go Maja. Zaawansowanie 
prac przekonuje o realności terminu. Gospodarz konins i 
WSS odstąpił od szkodliwej zasady, że lokal odnowiony od 
razu zmienia kategorię. „Kolorowa” pozostanie restauracją 
II kategorii.

Jest to pierwszy z trzech „społemowskich” obiektów, k|óre 
przejdą do końca przyszłego roku generalną przebudowę. 
Drugim będzie zespół gastronomiczny przy rondzie. „Jubilat­
ka” po obudowie tarasu powiększy się o 80 miejsc konsump­
cyjnych. Wreszcie zniknie jej prowizoryczny wystrój i wy­
posażenie. To samo czeka bar szybkiej obsługi. Potrzebny 
jest także lokal nocny, który powstanie w podziemiach. Ca­
łość prac w zespole przy rondzie zakończona zostanie w 1 
kwartale przyszłego roku.

Gotowa jest dokumentacja przebudowy „Marionetki^ trze­
ciego, objętego modernizacją lokalu. Przewiduje się zabudo­
wę sąsiadującej z nim fontanny i utworzenie kawiarni 
palmiarni. Nowa „Marionetka” otwarta zostapie pod koniec 
przyszłego roku, (woj)

Piątek na drogach i ulicach

Nie ma mgły małej, gęstej, lekkiej
Podczas ogólnopolskiej akcji 

radiowo-milicyjnej pod hasłem 
„Bądź przezorny na drodze” od 
rana już zgłaszano wypadki i 
kolizje spowodowane nieostroż 
ną jazdą podczas mgły. Zdania 
kierowców były co najmniej 
zastanawiające. Jedni określali 
mgłę jako słabą, inni jako 
umiarkowaną, rzadką itp. Nie 
ma mgły małej, gęstej, dużej 
— jest po prostu jedynie mgła 
i kierowcy winni wiedzieć jak 
się wtedy należy zachowywać.

Podczas piątkowej akcji do­
strzeżono m. in„ iż piesi lekce­
ważą sobie najbardziej elemen 
tarne zasady poruszania się po 
drogach i ulicach. Przekraczają 
jezdnię przy czerwonym świet­
le przebiegają ją w miejscach 
niebezpiecznych, wymuszają na 
kierowcach pierwszeństwo; ci

Temat dzisiejszej rozmowy zaproponował nam jeden z czytel- 
; nlków. Jego zdaniem sporo sprzecznych opinii budzi dodatkowe 
i oświetlenie pojazdów. Jedni twierdzę, że mogę palić się tzw. 

halogeny wraz ze światłami pozycyjnymi; inni, że halogenów 
w ogóle nie można używać. Niektórzy utrzymuję, iż światła prze- 
ciwmgielne winny być używane z światłami mijania itp.

— Każdy pojazd winien być wyposażony tylko w to oświetle­
nie, które „daje fabryka". Wszystkie samochody sq atestowane 
i nie może być od tego ustępstw. Warto jednak poinformować 

4 o najważniejszych przepisach, traktujących o dodatkowym oświe­
tleniu.

Proponuję abyśmy wybrać kilka przepisów z Rozporządzenia 
Ministrów Komunikacji i Spraw Wewnętrznych (z 26 maja 1976 
roku, w sprawie ruchu na drogach publicznych) które tak regulu­
je interesujące nas sprawy:

ES Nakazuje się używania świateł mijania lub przeciwmgło­
wych-, albo obu tych świateł jednocześnie podczas mgły, śnieży­
cy lub ulewnego deszczu; w innych przypadkach używanie świa­
teł przeciwmgłowych jest zabronione.

B Dopuszcza się stosowanie dodatkowych świateł drogowych 
w pojazdach używanych w imprezach sportowych, rajdach, na 
odcinkach dróg zamkniętych dla ruchu publicznego, natomiast 
w normalnym ruchu światła te powinny być zdjęte.

Tak więc przepis ten nie tytko zabrania używania ale również 
montowania dodatkowych świateł dalekiego zasięgu, a takimi są 
reflektory produkowane przez firmę „Halogen".

Jeszcze jeden fragment rozporządzenia powinien zaintereso­
wać czytełn+ków:

B Dopuszcza się używania świateł awaryjnych w czasie postoju 
łub unieruchomienia pojazdu, gdy ostrzeżenie o obecności pojaz­
du na drodze jest uzasadnione względami bezpieczeństwa innych 
użytkowników dróg, (ask)

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, tel. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pL PZPR 1, tel. 243-04.
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, uL Słowiańska 38, teł. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56.

we—weeeweewJ

dwójny Nelson” — film ser. prod. 
TP; 19 — Dobranoc dla najmłod­
szych i program dla młodzieży 
(kol.); 19.30 — Wieczór t, dzien­
nikiem (kol.); 20.30 — Teatr Te­
lewizji — Henryk Ibsen: „Pod­
pory społeczeństwa”; 22 — Gdy 
zaczynaliśmy... — „Szczecin” 
(kol.); 22.20 — Dziennik (kol.);
22.35 — „Camerata” — magazyn 
muzyczny (kol.).

PROGRAM 2: 16.05 — Język nie 
miecki, 1. 3 — Kurs podstawowy; 
STUDIO BIS w tym: 16.35 — Co 
o tym myślicie? — przed kame­
rami dzieci polonijne; 16.45 — 
Studio Bis przedstawia; 16.50 — 
„Życie codzienne” — film Miro­
sława Gronowskiego nagrodzony 
Prix Italia w 1977 r.; 17.25 — Stu 
dio Bis przedstawia; 17.30 _  „Co 
° lXm myślicie?” — przed kame­
rami ojciec i syn oraz pracowni­
cy „Mostostalu”; 17.45 — „Naki- 

ostatni rewanżują im się z na­
wiązką.

Chociaż piątkowa akcja obej 
mówała przede wszystkim pie­
szych nie uszło uwagi funk­
cjonariuszy MO, społecznych 
inspektorów ruchu drogowego 
i ORMO-wców — niewłaściwe 
zachowanie się Kierowców. Na­
gminnie zbyt późno włączane 
są światła mijania podczas za­
padającego zmroku, choć one 
nie tylko oświetlają drogę, lecz 
również wyznaczają pozycję po 
jazdu na jezdni, co jest bardzo 
ważne przy wyprzedzaniu i wy 
mijaniu. Zauważono wiele po­
jazdów z niewłaściwie ustawio 
nymi światłami i niedobrze 
działającymi hamulcami. A 
przecież są one niezbędne zwła 
szcza jesienią, gdy na kierow­
ców czyhają takie pułapki jak 
mokre odcinki jezdni, wilgotne 
liście, błoto itp. (ask)

ja” — film ser. prod. USA, ode. 
pL „Kierowca”; 18.35 — Studio 
Bis przedstawia; 18.40 „Teles­
kop”; 19 — Dobranoc dla naj­
młodszych i program dla młodzie 
zy (kol.); 19.30 — Wieczór z dzień 
nikiem (kol.); 20.30 Studio Bis 
przedstawia; 20.35 — „co o tym 
myślicie?” — przed kamerami 
Mieczysław Fogg i L. Sempoliń­
ski; 20.50 — Recital Krystyny 
Prońko i Zespołu Koman Band; 
21.15 — „Co o tym myślicie?” — 
rep.; 21.20 — „To lubię” — pro­
gram rozrywkowy; 21.50 — co 
o tym myślicie?” — przed 'ka­
merami M. Stawowiak i J. Czy­
żyk; 22 — 24 godziny (kol.); 22.10 
— „Co o tym myślicie?” — przed 
kamerami E. Demarczyk; 22.25 — 
„Piosenki wiatrem pisane” — pro 
gram Magdy Umer; 23 — NURT 

„Zakład pracy a kształcenie 
zawodowe”. Wykład prof. dr. 
Tadeusza Nowackiego.
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MEBLE- KIERMASZ - MEBLE
Hala nr 22 MTP — ul. Świerczewskiego (wejście koło Pewexu)

codziennie w godz. od 12 do 19, z wyjątkiem świąt

WPHW - Oddział Obrotu Artykułami Wyposażenia Mieszkań w Poznaniu
3126-Kl

Mieszkanie własnościowe 
dwu pokojowe kupię. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 36335g.

© Nieruchomości
Kapię dom jednorodzin­
ny w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 37703g.
Domek z ogródkiem, naj 
chętniej Ławica — Swier 
czewskiego, kupię. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 37927g.
Sprzedam dom z zabudo 
wantami z ogrodem. An­
drzej Skibiński 62-022 
Świątniki nad Wartą.

38172g

0 Zguby

0 Różne
Posiadam Fiata 1500, 
przyjmę akwizycję. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 37278g.
Przyjmę wspólnika lub 
udziałowca (zakład bu­
dowlany). Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
37747g. ______
Cyklinowanie parkietów.
Tel. 67-38-14, Szaj. 37423®

Spawacz - ślusarz, przyj- 
mie pracę po godz. 14. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 38022g.

Przyjmę pracownika z 
prowincji, do ogrodnic­
twa. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 38171g.

Przyjmę
Tel. 457-28.

parkieciarzy.
37680g © Sprzedaż

Ciche chałupnictwo z wy 
jątkiem szycia, przyjmę. 
Tel. 654-04, po godz. 18.

37906g

Opiekunkę dziecka za­
trudnię w godz. przedpo 
łudniowych, tel. 78-06-14. 

37647g

© Nauka

Uczeń fotograf potrzeb­
ny. Grunwaldzka 17.

37575g

Chora chodząca poszuku­
je opiekunki na kilka 
godzin dziennie. Ryna- 
rzewska 13 m. 8.

37621g

Wpisy na korespondencyj 
ne kursy kreśleń technicz 
nycb oraz kosztorysowa­
nia przyjmuje, szczegóło 
wych oisemnych tn forma 
cji udziela — „Oświata”, 
31-139 Kraków ul. Spa- 
sowsklego 8 (przedłużenie 
ul. Siemiradzkiego).

1994-K2

Wózki dziecięce, głębokie, 
i spacerowe, nowe mode-

Kożuch damski nowy z
Pewexu sprzedam, tel.
67-91-43 po godz. 17.

37456g
Opony radzieckie 165/13,
nowe -- sprzedam. Tel.
67-15-53. 3797Ig

Gabinet lekarski z instru 
mentami ginekologiczny­
mi i diatermię Siemensa 
sprzedam. Tel. 33-04-26.

36662g

Nowy kożuch damski 
sprzedam. Tel. 200-898.

38203g

VW 1500S sprzedam, tel.

UNIEWAŻNIA SIĘ 
zgubioną 

PIECZĄTKĘ 
o treści:

Wielkopolskie Przed­
siębiorstwo Produkcji 
Wikliniarskiej „Las” 
Zarzad, 60-967 Poznań, 
ul. Woźna 12, skr. 
poczt. Poznań 1<-312, 

tel. 508-47.
3811-K1

Uprasza się pasażerów 
autobusu linii 82, którzy 
w dniu 20 września około 
godz. 20 byli świadkami 
incydentu pomiędzy pa­
sażerem jadącym z pl. 
Waryńskiego w kierunku 
Górczyna, a dwoma pija 
nymi kontrolerami WPK 
(mundurowi) o zgłosze­
nie się osobiste na ul. 
Promienistej 107 m. 19 
lub tel. 67-13-55 po godz. 
18. 38252g

Matrymonialne
SAMOTNI oferty w Biurze 
Matrymonialnym „SWAT­
KA”, 90-434 Łódź, Piotr­
kowska 133 . 2388-K2
Dokucza Ci samotność — 
pomoże Biuro Matrymo­
nialne „Ognisko” Po­
znań, Strusia 9.

le poleca Wytwórnia
Wózków Dziecięcych — 
Jankę, Poznań, Dąbrow­
skiego 88, tel. 406-23.

37930g

612-05. 37408g
Warszawę w dobrym sta 
nie sprzedam. Tadeusz 
Opończewski, Lwówek, 
ul. Wittmanna 23, tel. 11. 

37663g

Komunikat

© Samochody
Nysę 501, stan bardzo 
dobry sprzedam. Antoni

Syrenę 104 sprzedam.
Tel. 639-34 od godz. 15.

38165g

Parniewicz, Tuchorza
Stara 80, k. Wolsztyna.

37659g

SPÓŁDZIELNIA RZEMIEŚLNICZA
MECHANIKÓW

W P O znaniu
Z A W I A D A M I A,

że w dniu 18 października 1977 r. o godz. 13
NASTĄPI OTWARCIE 

PAWILONU HANDLOWEGO
przy ul. Gwardii Ludowej 9.

Oferujemy do sprzedaży wyroby produkcji 
rzemieślniczej w branży artykułów gospodar­
stwa domowego, upominków, pamiątkarstwa, 
elektrotechniki i artykułów motoryzacyjnych.

Zapraszamy również do odwiedzania naszego 
sklepu przy ul. Wawrzyniaka 10.

ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW.
3762-K1

Dnia 14 października 1977 r. zmarł

JAN GRZYMAŁA
lekarz weterynarii, 

były długoletni pracownik Wojewódzkiego 
Zakładu Weterynarii w Poznaniu.

Odszedł od nas serdeczny kolega i ceniony 
specjalista.

Odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 października 
1977 r. o godz. 9.50 na cmentarzu na Junikowie.

Wojewódzki Zakład Weterynarii 
w Poznaniu 

Zrzeszenie Lekarzy i Techników Weterynarii 
Oddział w Poznaniu

38285g

tW dniu 14 
nas nasza 
i szwagierka, 

przeżywszy lat

października 1977 r. odeszła od 
najukochańsza ciocia, siostra 
opatrzona Sakramentami św., 

67, śp.

z WAGNERÓW

MARIA SZYBKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 19 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążone

bratanica Jolenta i rodzina

Ul. Ogrodowa 9 m. 21. 3417-U3

tDnia 13 października 1977 r. zmarła po cięż­
kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami 

św., przeżywszy lat 82, moja najdroższa żona, 
ukochana matka, teściowa, babcia i prababcia, 
śp.

LEOKADIA WABERSKA
z domu Knopińska

Pogrzeb odbędzie 
17 bm. o godz, 14 
w Mieścisku.

się w poniedziałek, dnia 
na cmentarzu parafialnym

W smutku pogrążony

mąż z rodziną

Ul. Grochowe Łąki 3411-U3

i Dnia 13 października 1977 r. zmarł opatrzo- 
I ny Sakramentami św., w wieku lat 74, po 

długich i ciężkich cierpieniach, mój najdroż­
szy mąż, nasz ojciec, teść, dziadek, pradziadek, 
szwagier i wujek, śp.

STANISŁAW NOWACZYK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. o go­

dzinie 11 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążone

żona z córkami i rodzina
3414-U3

Piec do centralnego ogrze 
wania typ S-Z (50 m!) — 
sprzedam. Tel. 556-06.

37876g
Ursus C-330

' sprzedam, 
i Jaskółcza 
, 36-88.

nowy
Zielona Góra,

52 telefon
2387-K2

* Sprzedam organy elektro 
nowe zachodniej marki. 
Tel. 20-01-80. 1302p

Nowy damski kożuch tu­
recki sprzedam. Swier- 

. czewskiego 69 m. 48.
34628gpr

Kamerę Admira 16A Elec 
j tric sprzedam, tel. 

67-20-84. 37596g
j Sprzedam lub zamienię 
j fortepian na pianino. Mi 
j siarek 62-230 Witkowo 
j k. Gniezna, ul. Płk. Hyn 
I ka 6 m. 82. 1301p
1 Akordeon 
i basowy

„Horch” 120-
nowy,

i palmę „Feniks” — 
i dam. Tel. 20-29-96.

piękną 
sprze-

37929g
, Sprzedam kombajn „Vis- 
tula” po naprawie głów­
nej wraz z podbieraczem
rzepaku, podnośnikiem 
poległego zboża oraz czę 
ściami zapasowymi. Zdzi 
sław Alwin, Gniezno, Ka
wiary 4. 1280p

Dnia 14 października 1977 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramenta­
mi św., przeżywszy lat 81, mój ukochany mąż, 
nasz drogi ojciec, dziadek, brat, szwagier 
i wujek

KAZIMIERZ MROWIŃSKI
Msza św. 

niedziałek, 
farnym w 
grzeb.

żałobna zostanie odprawiona w po- 
dnia 17 bm. o godz. 14 w kośeiele 
Gostyniu, po czym odbędzie się po-

W głębokim smutku pc®rążane

tona, dzieci i rodzina

38291g

tw dniu 14 października 1977 r. odeszła od 
nas na zawsze, przeżywszy lat 31, nasza 
najukochańsza i najdroższa żona, mamusia, 

córka i synowa, śp.

WANDA WOJTYSIAK
z domu Kaczmarek

Pogrzeb odbędzie się w 
o godz. 13.40 na cmentarzu

środę, dnia 19 bm. 
junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z dziećmi

Prosimy o nleskładanle kondolenejl.
Ul. Piękna 17. 3416-U3

tDnia 14 października 1977 r. zasnęła w Bogu 
po krótkich cierpieniach, przeżywszy lat 71, 

moja ukochana żona, matka, córka, teściowa, 
babcia i siostra, śp.

JADWIGA SOŁTYSIAK
z d. Zygmunt

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu miłostowskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną

Ul. Kostrryńska 9 m. 1. 3412-U3

tDnia 13 października 1977 roku zmarła, opa­
trzona Sakramentami św., przeżywszy lat 52, 

nasza najdroższa żona, mama, teściowa i bab­
cia, śp.

CZESŁAWA TUSZYŃSKA
z d. Przepióra

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dn-la 18 bm. 
o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Konopnickiej 16 m. Ł M13-U3

Antykorozyjne zabezpie­
czenia ze szczególnym u- 
względnieniem przestrze­
ni zamkniętych wykonu­
je wyspecjalizowany Au­
to Service, Przeźmiero­
wo, Szosa Poznańska 3. 
W okresie udzielonej dwu 
letniej gwarancji dwu­
krotnie bezpłatnie prze­
glądamy i uzupełniamy 
powłoki antykorozyjne.

36567g

Wartburga „przejściów- 
kę” sprzedam. Myślibor-
ska 16. 37637g
Trabanta kupię, tel.
400-43. 37613g
Fiata 126p, sprzedam, ul. 
Warszawska 75 m. 15.

37562g
Skodę IMS, rok 1973 
sprzedam, tel. 26-27-29 
po godz. 16. 37532g

Fiata 126p rok 1976 sprze © Lokale
dam. Tel. 
godz 16.

67-22-00 po 
37908g

Zamienię M-3 Wał-«

Samochód Syrena 104 
sprzedam. Sobkowiak 
Niemczyn gmina Dama­
sławek woj. pilskie.

1320p
Fiata 125p, 1300 okazyj­
nie sprzedam. Poznań, 
Świerczewskiego 59 m 2
od godz. 16. 38152g
Syrenę 105, rocznik 1975, 
sprzedam. Tel. 41-85-45.

3«305g
Samochód Standard — 8, 
1962 rok sprzedam, 61-224 
Poznań, Os. Jagiellońskie 
2 m. 6 po godz. 16.

37593g
Skodę 100S 1972 rok sprze 
dam. Tel. Szamotuły 
206-37 po godz. 16.

37582g
Syrenę 105L nową zamie 
nię na Fiata 126p, tel.
659-84. 37583g

brzychu, nowe budownic 
two na podobne w Koni
nie. Wiadomość Konin,
ul. Zakole 10 m. 38.

1311p
Zamienię 2-pokojowe
mieszkanie, nowe budów 
nictwo na dwa mniejsze 
mieszkania. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
38101g.
Oddam pokój z kuchnią 
i ubikacją. Płatne za rok 
z góry. Gołuchowska 6.

38033g
Pokoju dwuosobowego, 
pokoju, kuchnią lub mie 
szkania dwupokojowego 
poszukuje do wynajęcia 
lub poddasze kupi czło­
nek SM. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
37667g.
M-3 w Pile zamienię na 
podobne w Poznaniu. Po 
znań, tel. 67-18-53. 37644g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
14 października 1977 r. zmarła, opatrzona 

Sakramentami św., po bardzo ciężkich cierpie­
niach moja kochana żona, siostra, szwagierka, 
bratowa i ciocia

WERONIKA SMIERZCHALSKA
z domu Zielińska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu przy ul. Łużyckiej.

W smutku pogrążony

mąż z rodziną

Proszę o nleskładanle kondolenejl.
Ul. Śląska 17. W2Wg

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w <tniu
13 października 1977 r. zmarła w 37 roku 

życia, moja ukochana żona, nasza najdroższa 
mamusia

ANNA DZIURLA
z domu Sadłocba

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. o go­
dzinie 14.30 z kościoła farnego w Buku.

W smutku pogrążony

mąż z córkami

Buk, ul. Nowotomyska 5. 3826Sg

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
14 października 1977 r. zmarła po ciężkich 

cierpieniach, nasza kochana mamusia, siostra, 
córka, bratowa i ciocia, przeżywszy lat 56, śp.

LEOKADIA NIJAK
z domu Pracel

Pogrzeb odbędzie się we wtorek/ dnia 18 bm. 
o godz. 10.25 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni głębokim smutku

syn i rodzina

VI. Modra Tł a m. 6. MTS-U3

tDnia 14 paźdsriernika 1977 roku po długich 
i ciężkich cierpieniach zmarła, opatrzona

Sakramentami św., w 64 roku życia, moja uko­
chana żona, nasza matka, teściowa i babcia

MONIKA MAJCHRZAK
z domu Blfige

Msza św. żałobna odprawięna zostanie w po­
niedziałek, 17 bm. o godzinie" 14 w Wierzenlcy, 
po czym pogrzeb.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną

Dębogóra 2. 38»4g

Wielkopolskie Zakłady Gazownictwa i Górni­
ctwa Nafty i Gazu w Poznaniu, ul. Grobla 15, 
zawiadamiają wszystkich odbiorców gazu za­
mieszkałych w Poznaniu, w rejonie ograniczo­
nym ulicami: Świerczewskiego, Bułgarską, 
Marcelińską (obie strony) Grochowską (nume­
ry nieparzyste), że w dniu 18. 10. 1977 r. o go­
dzinie 10 — nastąpi wprowadzenie w miejsce 
dotychczasowego gazu miejskiego —

GAZU ZIEMNEGO ZA AZOTOWANEGO.
Przystosowania urządzeń gazowych dokona­

ją monterzy WZGiGNiG
NIEODPŁATNIE

w terminach podanych na ogłoszeniach w 
klatkach schodowych. Do czasu przybycia mon­
terów nie należy żadnych urządzeń eksploato­
wać.

Urządzenia gazowe u odbiorców użytkują­
cych gaz do innych celów niż'prowadzenie go­
spodarstwa domowego będą adaptowane

ODPŁATNIE
po dostarczeniu zlecenia na adres WZGiGNiG.

Warunkiem dokonania adaptacji urządzenia 
gazowego będzie jego dobry stan techniczny.

Urządzenia technicznie niesprawne będą 
plombowane do c2asu usunięcia nieprawidło­
wości przez użytkownika.

Jednocześnie przypomina się o konieczności 
stałego utrzymania nagrzewnic grzejników wo­
dy przepływowej (pieców kąpielowych, term) 
w stanie czystym. Będzie to również warunko­
wało zamontowanie w tych urządzeniach no­
wego palnika przystosowanego do spalania 
gazu ziemnego zaazotowanego.

Prace będą prowadzone w godzinach od 10 
do 18, w dniach 18, 19, 20, 21. 10. 1977 r.

Wszelkich informacji udzielać będzie w tych 
dniach punkt informacyjny zlokalizowany przy 
pi. Waryńskiego 4 (barakowozy), pozostałe dni 
od godziny 7 do 15.

W dniu wymiany gazu — urządzenia prosi­
my utrzymać w stanie czystym.

D I R E K C JA
Wielkopolskich Zakładów Gazownictwa
i Górnictwa Nafty i Gazu 

uL Grobla 15.
Poznań,

3796-K1

tDnia 14 października 1977 r. zmarła nagle, 
przeżywszy lat 65, śp.

JADWIGA CZAJKA
z domu Zaremba

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 17 bm. 
o godz. 16 na cmentarzu w Żabikowie.

W smutku pogrążona

38290g

tW dniu 15 października 1977 r. zmarła moja 
ukochana i najdroższa żona, nasza nieza­
pomniana córka i siostra, przeżywszy lat 26, śp.

IRENA MATYKOWSKA 
z domu Danczewska

Uroczystości pogrzebowe odbędą się we wto­
rek, 18 bm. o godz. 15 na cmentarzu parafial­
nym w Poznaniu - Krzyżownikach.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną

Poznań, ul. Czapllnecka 5.

tDnia 12 października 1S77 r. zmarł po dłu­
giej i ciężkiej chorobie, mój drogi mąt, 
ojciec, teść, dziadek, brat i wujek, przeżywszy 

lat 72, śp.

JAN KUBÓW
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia » bm. 

o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Autobus odjeżdża sprzed domu żałoby 

o godzinie 12. 3399-U3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
13 października 1977 r. zmarła nagle, opa­

trzona Sakramentami św., nasza najukochańsza 
siostra, kuzynka, szwagierka i ciocia, śp.

ZOFIA NOWAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 18 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pozostają

siostry, brat i rodzina

Osiedle Piastowskie 19 m. 72. ;3400-U3
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Puchar Polski
dla siatkarzy Posnanii

Przez trzy dni w Poznaniu roz 
grywano finał Pucharu Polski w 
siatkówce mężczyzn. W imprezie 
tej uczestniczyły następujące ze­
społy: Stal Mielec, Legia War­
szawa, Lechia Tomaszów i Pos- 
nania. Pierwsze miejsce i Puchar 
Polski zdobyli siatkarze Posna- 
nii. ,

Po pierwszych spotkaniach ro­
zegranych w piątek można było 
przewidzieć, że o zwycięstwo bę­
dą walczyć zespoły Legii i Pog­
nani!. Do bezpośredniego poje­
dynku tych drużyn doszło w so­
botę. Po bardzo zaciętej grze 
zwyciężyli poznaniacy 3:1 (15:13, 
11:15. 15:6, 15:12). W drugim so­
botnim pojedynku Lechia zdecy 
dowanie pokonała Stal 3:0 (15:9, 
15:5, 15:7).

W niedzielę zawodnicy Posnanii 
nie zmarnowali szansy i po zwy 
cięstwie 3:2 nad Lechią zapew­
nili sobie pierwsze miejsce w tur 
nleju. Był to bardzo emocjonu­
jący i dramatyczny pojedynek. 
Pierwszego seta wygrała Posna- 
nia 15:7, lecz w. drugim lepsi 
okazali się goście zwyciężając 
15:12. W trzecim walka była naj 
bardziej wyrównana i Posnania 
wygrała zaledwie 16:14. Następ­
nego Lechia rozstrzygnęła na 
swoją korzyść 15:11, wyrównując 
stan meczu na 2:2. W ostatniej 
partii ponownie górą byli gospo­
darze — 15:10. W drugim meczu 
Legia bez trudu pokonała Stal 
3:0 (15:12, 15:9, 15:7).

Kolejność drużyn w finale: 1. 
Posnania, 2. Legia, 3. Lechia, 4. 
Stal. Najlepszymi zawodnikami 
turnieju zóstali: Malinowski (Pos 
nania) i Grzegorzewski (Lechia).

Cieszy zwycięstwo Posnanii, 
lecz sukcesu tego nie można 
przeceniać. W imprezie tej nie 
mogli grać bowiem kadrowicze, 
a kilka czołowych zespołów zba 
gatelizowało Puchar Polski, nie 
wystawiając najsilniejszego skła 
du. Przykładem rąoże być cho­
ciażby Stal Mielec, która nawet 
na finałowy turniej przysłała re­
zerwowych zawodników, (wił)

Z Polaków oprócz Tomanka
Dokończenie ze str. 1

Waga 74 kg — Stanisław Krze 
siński przegrał w 7.16 min. przez 
dyskwalifikację z wicemistrzem 
świata juniorów z Las Vegas — 
Karlem-Heinzem Helbingiem 
(RFN).

Waga 82 kg — Jan Dołgowicz 
zwyciężył przez dyskwalifikację 
Francesco Semerano (Włochv).

Waga 90 kg — Czesław Kwie­
ciński położył na łopatki w 8.35 
min. Aslana Aslana (Turcja), eli­
minując go z turnieju.

Waga 100 kg — Andrzej Skrzy 
dlewski przegrał w 4.13 min. 
przez położenie na łopatki z mi­
strzem olimpijskim z Montrealu 
Nikołajem Bałboszinem (ZSRR).

Wasa powyżej 100 kg — Hen­
ryk Tomanek przegrał przez po 
łożenie na łopatki już w pierw 
szej minucie z mistrzem olimpij 
skim z Montrealu Aleksandrem 
Kolczińskim (ZSRR) i został wy 
eliminowany z turnieju. (PAP)

* Nikła wygrana pięściarzy Olimpii
* Sokół lepszy w derbach Wielkopolski

Ruch - Lech 3:0 (0:0)

Chorzowianie przerwali 
dobrą passę poznaniaków

W meczu o mistrzostwo I ligi 
pięściarze poznańskiej Olimpii po­
konali w sobotę Gwardię Łódź 
12:8.

Liczyliśmy, że poznaniacy, któ­
rzy w Łodzi przegrali 8:12 na włas­
nym ringu zrewanżują się gościom 
w wyższym stosunku. Łodzianie 
przyjechali do Poznania bez Bor­
kowskiego- i Olejnika, a na do­
datek w wadze półśredniej oddali 
punkty walkowerem. W drużynie 
gospodarzy zabrakło jedynie Ja­
kubowskiego.

Niestety bokserzy Olimpii wal­
czyli słabo i odnieśli ciężko wy­
walczone zwycięstwo. "W poznań­
skim zespole najlepszymi zawod­
nikami byli bracia Nowakowie. 
Młodszy z nich — Stefan w naj­
ładniejszej walce meczu pokonał 
Klempę. Poznaniak przeprowadzał 
szybkie akcje, bił całe serie cio­
sów i w każdej rundzie jego ry­
wal był liczony. Pod koniec po­
jedynku przewaga Nowaka była 
już tak duża, że sędzia odesłał ło­
dzianina do narożnika.

Walczący o kategorię wyżej 
Zdzisław Nowak rozpoczął swój po 
jedynek w dość wolnym tempie. 
W miarę upływu czasu jego ciosy 
stawały się jednak szybsze i pre­
cyzyjniejsze i na początku drugie­
go starcia Misiak po zainkasowa- 
niu kilku mocniejszych uderzeń 
stracił ochotę na kontynuowanie 
pojedynku. Dostrzegł to sekundant 
łodzian i poddał swojego zawodni­
ka.

Największy zawód w drużynie 
Olimpii sprawił Guzielak. Pozna­
niak jedynie w pierwszej rundzie 
nawiązał wyrównaną walkę z am­
bitnym Cichoszem; Począwszy jed­
nak od drugiego starcia nie potra­
fił powstrzymać ciągle atakującego 
rywala, choć dysponując znacznie 
lepszymi warunkami fizycznymi po 
winien to czynić bez trudu. Bokser 
Olimpii zadnkasował bardzo dużo 
ciosów i przegrał zdecydowanie.

Oto wyniki walk (na pierwszym 
miejscu zawodnicy Olimpii): Mo­
tała pokonał 2: remisu Urbańskie­
go, Smoczyk uległ w III rundzie 
przez przewagę Pileckiemu, S. No­
wak zwyciężył w ten sam sposób 
Klempę, Z. Nowakowi sekundant 
poddał w II starciu Misiaka, Fel- 
kel wygrał 3:0 z Błaszczykiem, Sta 
chowiak (Olimpia) otrzymał punk 
ty walkowerem, Łakomy przegrał 
2:remisn z Adamczewskim, Guzie­
lak w tym samym stosunku uległ 
Cichoszowi, Kamiński przegrał w 
II rundzie przez przewagę z Pa- 
siewiczem, Mazur pokonał w III 
starciu przez przewagę Miarę, (wił)

WYBRZEŻE — PROSNĄ 11:9

Wyniki walk (na pierwszym 
miejscu pięściarze Wybrzeża): 
Nawrot (Prosną) zdobył punkty 
bez walki, Aleksandrzak (Pros­
ną) zdobył punkty walkowerem,

Moment ogłoszenra werdyktu w walce Guzie!erka z Cichoszem 
podczas sobotniego meczu Olimpia — Gwardia.

Fot. — T. Koebsch

Gruszczyński zwyciężył wir. 
przez przewagę Czaplę, Hapke 
wygrał z Mirkiem, Zgliński zre­
misował z Hyżym, Bobrowski po 
konał Kozłowskiego, Zakrzewski 
zwyciężył Kucińskiego, Baranów 
ski przegrał z Gidaszewskim, Na 
pieralski (Prosną) zdobył punkty 
bez walki, Klasa wygrał przez 
przewagę w I r. z Gołębiowskim.

Wprawdzie Prosną w ringu wy­
grała tylko jedną walkę oraz jed 
ną zremisowała, ale wobec straty 
punktów w trzech wagach przez 
gospodarzy bez walki, Wybrzeże 
odniosło minimalne zwycięstwo, 
co może mieć duży wpływ na 
końcową klasyfikację. Walki nie 
były interesujące, a na wyróżnię 
nie zasługują jedynie Gruszczyń 
ski z Wybrzeża i Gidaszewski z 
Prosny.

ZAGŁĘBIE — SOKÓŁ 7:13

W rozegranym wczoraj w Koni­
nie meczu bokserskim o mistrzo- 
wsjwo II ligi miejscowe Zagłębie 
przegrało z pilskim Sokoiłe.m 7:13. 
Zasłanawiać musi systematycznie 
się pogarszający styl walki bok­
serów Zagłębia. To co smuciło ki­
biców jeszcze dwa lata temu teraz 
może wprawiać ich w euforię. Na 
dobrą sprawę niewiele lepszy boks 
zademonstrowali goście, choć gó­
rowali kondycją i mimo wszystko 
umiejętnościami technicznymi. 
Wynikiem spotkania się dwóch 
drużyn umiejących tak niewiele 
była szamotanina na ringu, której 
cel był jeden: znokautować prze­
ciwnika, zanim sam opadnę z sił. 
Z 20 bokserów pochwalić można 
Jedynie Piotra Witta z Sokoła, 
który zademonstrował poprawny 
beks. Walczył szybko i komsek- 
wentnle, stosował różnorodne cio­
sy.

Aż 8 zawodników, przeważnie z 
Zagłębia, było liczonych po sil­
nych ciosach, niektórzy dwa razy. 
I tu pytanie do sędziego ringowe­
go — p. Kucharowskiego z Katowic. 
Jeśli zawodnik po silnym ciosie 
na szczękę wali się jak kłoda na 
deski,* po czym kilka sekund usi­
łuje się z niej podnieść by w koń 
cu na nogach z waty, podtrzymy­
wany przez sędziego dojść do na­
rożnika to czy ogłoszenie, że prze­
grał na skutek przewagi prze­
ciwnika, jest decyzją słu­
szną? O co tu chodzi? O zdrowie 
zawodnika, czy też o pro­
blematyczne dobro klubu, by miał 
reprezentanta na kolejny poje­
dynek. Rzecz odnosi się do pięś- 
ciarza Zagłębia Sobańskiego. Ale 
było jeszcze dwóch zawodników, 
którzy ze względu na otrzymane 
ciosy powinni przegrać przez no­
kaut. Dodajmy, iż w przypadku 
Sobańskiego lekarz 1 delegat PZB 
nadrobili błąd sędziego ringowego 
wpisując mu do książeczki zdro- 
wla 4 tygodnie przerwy.

Oto wyniki walk (na pierwszym 
miejscu gospodarze): Szczepański 
zremisował z Barczem, Wijata wy 
grał w wyniku przewagi w I run 
dtzie z Dycem, Ciesielski przegrał 
w u rundzie na skutek przewagi 
z Krupą. Kaczmarek przegrał w 
II rundzie w wyniku przewagi 
Witta, Tomczak uległ na punkty 
Sztabie, Sobański przegrał w 
II rundzie na skutek przewagi 
Pecki. Leśniewicz pokonał na 
punkty Galantego, Kieliszkowski 
zwyciężył w skutek dyskwalifika­
cji w III rundzie Drewicza, Jarek 
przegrał w I starciu przez prze­
wagę z Selkem, Kujawa przegrał 
1:2 z Ciemińskim. (woj)

Ruch Chorzów — Lech Po­
znań 3:0 (0:0). Bramki zdo­
byli: Albin Mikulski 2 (w 61 
i 79 min.), Jan Beniger w 78 
min. Widzów ok. 5 tys.

Wygrana różnicą trzech bra­
mek ucieszyła kibiców Ruchu, 
lecz poziom jaki zaprezentowali 
„niebiescy” nie mógł zachwycie. 
W pierwszej połowie spotkania 
nic zresztą nie zapowiadało koń 
cowego sukcesu gospodarzy. Lech 
grał dobrze, uważnie w obronie, 
często przechodził do szybkich 
i groźnych kontrataków. Chorzo 
wianie mieli optyczną przewagę, 
jednak czym bliżej bramki Mow 
lika, tym piłkarze Ruchu grali 
słabiej. Zwlekali z oddawaniem 
strzałów, zwalniali niepotrzebnie 
tempo akcji.

Początkowo po przerwie nic 
się nie zmieniło. W dalszym cią­
gu inicjatywa należała do cho-

Laskarze Warty ulegli Sparcie
W sobotę 1 niedzielę rozegra­

no trzecią i czwartą kolejkę 
spotkań, I ligi hokeja na trawie. 
6 spośród nich odbyło się w Po­
znaniu. Najciekawiej zapowiada­
ły się pojedynki mistrza Polski 
— Lecha i wicemistrza Warty ze 
Spartą Gniezno. W sobotę Warta 
nieoczekiwanie przegrała ze Spar 
tą 0:1 (0:0). Mądrze grający gnież 
nianie zdobyli jedyną bramkę 
w 65 min. dzięki skutecznemu 
egzekwowaniu karnego przez ich 
bramkarza — Wagnerskiego. 
Wczoraj spodziewano się trud­
nej przeprawy Lecha ze Spartą. 
Tymczasem mistrz Polski, choć 
z formą jeszcze nie najlepiej, 
gładko wygrał z gnieźnianami 
2:0 zdobywając bramki ze strza­
łów Grotowskiego i Stefańskiego. 
Identyczne zwycięstwa 3:0 od­
niosły z outsiderem tabeli — Stel

Piłka ręcznp

Grunwald pokonał Wybrzeże
Wczoraj w sali „Arena” roze­

grano mecz piłkarzy ręcznych 
o mistrzostwo I ligi między Grun 
waldem i Wybrzeżem Gdańsk. 
Zwyciężyli poznaniacy 19:17 (11:8).

Wielu widzów oglądających to 
spotkanie, po pierwszych 20 mi­
nutach sądziło, że mecz ten bę­
dzie miał taki sam przebieg jak 
pierwszy pojedynek Grunwaldu 
ze Spójnią Gdańsk. Wojskowi gra 
li bowiem bardzo dobrze i pro­
wadzili już 9:2. Trzeba jednak 
zaznaczyć, że wiele strzałów goś 
ci w tym okresie trafiało w słup 
kl lub minimalnie mijało bram­
kę. Usatysfakcjonowani tym pro­
wadzeniem gospodarze zaczęli 
grać jednak mniej skutecznie i 

rzowian, którzy grali mało sku­
tecznie. Coraz słabiej zaczął grać 
Lech. Goście cofnęli się zupełnie 
pod swoją bramkę i zrezygnowa 
li z wypadów w pobliże poła 
karnego przeciwników. Ten spo­
sób gry szybko się zemścił. W 61 
minucie spotkania, po dośrodko- 
waniu Buli, Mikulski głową po 
raz pierwszy zmusił bramkarza 
Lecha do kapitulacji. W 78 mi­
nucie na listę strzelców wpisał 
się Beniger,- wykorzystując zno­
wu podanie dobrze grającego Bu 
li. Wreszcie w minutę później, 
Mikulski po solowej akcji, po raz 
drugi wygrał pojedynek z Mow 
likiem i ustalił wynik spotkania.

W drużynie Ruchu, która za­
grała trochę lepiej niż w dotych 
czasowych spotkaniach, wyróżni­
li się Bula, Beniger oraz zdo­
bywca dwóch bramek Mikulski. 
W Lechu najlepiej zagrali Mow- 
lik oraz Justek. (PAP) 

lą Gniezno 1 Lech (bramki: Hens 
ler, Kubiak i Z. Pawlicki) i War 
ta (bramki: Józef i Jerzy Wybie 
ralscy oraz Kaźmierczak).

Najciekawsze i najbardziej za­
cięte mecze odbyły się na bois­
ku przy ul. Świerczewskiego. 
Pocztowiec w sobotę wygrał z 
Siemianowiczanka 2:0, a obydwie 
bramki strzelił Kruś, a wczoraj 
z AZS-em Katowice 3:2 (dwie 
bramki dla Pocztowca strzelił 
Merllnger, a jedną Mielniczak, a 
dla AZS-u — Twerdyk i M. Sit­
ko).

W Gnieźnie w sobotę Start wy 
grał z AZS-em 2:1 zdobywając 
bramki ze strzałów Boguckiego 
(gola dla AZS-u strzelił K. Sit­
ko) i w niedzielę uległ Siemiano 
wiczance 1:2 (dwie bramki dla 
gości strzelił kadrowicz Bąk, a 
dla gospodarzy — Bogucki), (ad) 

już do przerwy szczypiornistom 
Wybrzeża udało się częściowo od­
robić straty.

Po zmianie stron, w 37 minucie 
goście wyszli nawet na prowa­
dzenie 13:12 i część kibiców za­
częła wątpić w sukces poznania­
ków. Na szczęście jednak Grun 
wald skoncentrował się i zapew 
nił sobie zwycięstwo. Dzisiaj o 
godz. 18 w „Ąrenie” odbędzie się 
pojedynek rewanżowy.

Bramki dla Grunwaldu zdobyli: 
Roesler, Z. Ratajczak i Karpiń­
ski po 4, Dybol 3, Kuleczka x i 
Urbanowicz po 2. lila Wybrzeża: 
Panas 5, Słaba i Phredel po 4, 
Popielewski 2, Nowak i Cichoc 
ki po 1. (wił)

Warta — Zagłębie 0:0

Bliżsi wygranej byli gospodarze
Piłkarze Warty zremisowali 

wczoraj 0:0 w meczu z jednym z 
kandydatów do awhnsu, do I ligi 
— Zagłębiem Wałbrzych. Sędzio­
wał Gołębiewski z Gdańska. Wi­
dzów 8000. Zespoły wystąpiły w 
następujących składach.

Warta: Mroziński, Pawlak, 
Fluskota, Knychała, Zaremba, 
Skrzypkowiak, Kubalczyk, Domi­
niczak, Pomoryn. Perz (od 67 
min. Kuchnicki), Maciejewski.

Zagłębie: Ciołek, Walczak, 
Galas, Szołtysik, Borcoń, Dryś, 
Urbanowicz (od 46 min. Komorów 
ski), Skurczyński, Rowiński (od 52 
min. Janiec), Sobczyk, Grzesiński.

Wielu kibiców Warty z niepoko­
jem oczekiwało występu swoich 
ulubieńców z meczu z wałbrzyskim 
Zagłębiem. Szybko jednak okazało 
się, że goście nie są wcale tak groź 
nym zespołem jak przewidywano. 
Mają wprawdzie silną obronę i dru 
gą linię, w których grają zawod­
nicy doświadczeni, pamiętający

Szermierka

Po jednym tytule dla każdego klubu
W sald WOSiR-u rozegrano dru­

żynowe mistrzostwa okręgu senio­
rów w szermierce. W każdej broni 
tytuł zdobył inny klub. We flore­
cie mężczyzn triumfowała Warta, 
we florecie kobiet — AZS. w szpa­
dzie Śrem, a w szabli Zagłębie Ko­
nin.

Na najwyższym poziomie stały 
walki florecistów. O pierwsze miej 
sce rywalizowały dwa zespoły War­
ty. W pierwszym walczyli senio­
rzy, a w drugim juniorzy. 9:2 zwy­
ciężył zespół starszych wiekiem 
zawodników, walczący w składzie 
Jabłoński. Jarosławski, Nowak, 
Dolata. Trzecie miejsce zajął AZS, 
który przegrał z Wartą I 0:9, i z 
Wartą II 2:9. We florecie kobiet 
rozegrano tylko jeden mecz, w któ 

występy w I lidze. W ataku jednak 
wałbrzyszanie są bardzo nieskutecz 
ni. Przewagę w polu i więcej sy­
tuacji do zdobycia bramek wypra­
cowali sobie gospodarze, 1 gdyby 
ich napastnicy grali bardziej sku­
tecznie dwa punkty zdobyliby war 
ciarze.

W pierwszej połowie nie działo 
się właściwie nic godnego uwagi. 
Gra toczyła się w środku pola, 
akcje obu zespołów kończyły się 
na linii pola karnego i bramkarze 
byli bardzo rzadko zatrudniam. W 
drugiej połowie zawodnicy War­
ty widząc, że rywale nie są wca­
le tacy groźni ruszyli bardziej zde 
cydowanie do ataku. Wypracowa­
li sobie wiele dogodnych sytuacji, 
lecz w szeregach gospodarzy za­
brakło zawodnika, który potrafił­
by skutecznie strzelić. Najlepszą 
okazję do uzyskania bramki zmar­
nował w 65 min. Maciejewski, któ­
ry po dobrym dośrodkowamiu Do­
miniczaka strzelił głową z 2 me­
trów prosto w bramkarza, (wił) 

rym AZS (Tymoszuk, Walczak, 
Stefańska, Kubiak) wygrał z War­
tą 9:4.

Najbardziej zacięty pojedynek 
stoczono w szpadzie. Zawodnicy 
Śremu (Koterba. Stołowski, Frąc­
kowiak, Płończak) zremisowali z 
Wartą I 8:8 i tytuł zapewnili so­
bie jedynie lepszym stosunkiem 
trafień 59:68. Trzecie miejsce za­
jął drugi zespół Warty, przegry­
wając ze Śremem 1:9 i z Wartą 
I 6:9. Zgodnie z przewidywaniami 
w szabli triumfowało Zagłębie Ko 
nin, choć występowało osłabione 
brakiem Piguły. Koninianie wal­
czący w składzie Kostrzewa. Cy­
gan, Cyprysiak, A. Ratajczyk) po­
konali Wartę 9:3 i AZS 9:1. Dru­
gie miejsce zajęła warta po zwy­
cięstwie nad AZS-em 9:4. (wił)

Piłka nożna
I LIGA

Ruch — Lech 3W
Szombierki — IKS 1:1
Odra — Pogoń 2:0
Widzew — Zawisza 3:2
Wisła — Polonia 0:0
Stal — Zagłębie 2:0
Arka — Śląsk 2:1
Legia — Górnik 1:0
1. Wisła 12 201 4 15: 6
2. ŁKS 12 16: 8 14: 8
3. Arka 12 15: 9 11: 7
4. Stal 12 14110 14:11
5. Lech 12 14:10 8:10
6. Legia 12 13:11 23:14
7. Górnik 12 11:13 15:11
8. Polonia 12 11:13 11:10
9. Zagłębie 12 11:13 15:16

10. Widzew 12 11:13 14:18
11. Śląsk 12 11:13 16:21
12. Zawisza 12 10:14 12:13
13. Ruch 12 9:15 13:16
14. Odra 12 9:15 12:16
15. Pogoń 12 9:15 11:19
16. Szombierki 12 8:16 6:14

II LIGA — POŁUDNIE 
Chemik — Małapanew Od
Resovia — Star 1:1
ROW Rybnik —

Stal Stalowa Wola 1:1 
M oto-Jelcz — GKS Tychy 1:1 
Hutnik — Wisłoka 3:0
Górnik — BKS Bielsko 1:0
Siarka — GKS Katowice 0:1 
Odra — Piast 1:0

II LIGA — POŁNOC
Arkonia — Lechia 0:1
Polonia — Gwardia Koszalin 2:1 
Radomiak — Avia 1:0
Motor — Jagiellonia

mecz odbędzie się 20. Tl. br. 
BKS Bydgoszcz — Gwardia W-wa 

mecz odbędzie się 20. 11. br. 
Start — Stoczniowiec 0:1
Bałtyk — Olimpia 3:1
Warta — Zagłębie 0:0
1. Gwardia W-wa » M: 4 13 :5
2. Lechia 10 14 :« 11: 6
3. Avia 10 13: 7 11 :6
4. Radomiak 10 13: 7 11: 7
5. Zagłębie 10 12: 8 11: 3
6. Polonia 10 12: 8 12: 9
7. Stoczniowiec 10 U: 9 10: 7
8. Bałtyk 10 10:10 U: 9

KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA

9. Warta 10 10:10 9-. 8
10. BKS Bydgoszcz 9 »: 9 10: 9
IŁ Motor 9 ’ 9: 9 7: 7
12. Olimpia 10 9:11 8:14
IX Gwardia Koszalin 10 7:13 6:10
14. Start 10 6:14 8:23
15. Arkonia 10 4:16 12:17
1S. Jagiellon ia 9 3:15 0:16

Koszykówka
I UGA KOBIET

GRUPA VI
Śląsk n — Karkonosze 1:1
Lechia — Kryształ i;0
Miedź — Stal Nysa 3:0
Metal — Polonia 5:0
Odra — Unia 0:0
Stal Brzeg — Chrobry 1:0
Zagłębie — Biela wianka 1:0
KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA 

GRUPA VIII
Piotrcoria — Victoria 4:0
Boruta — Włókniarz Kalisz 0:0
Ostrovia — Stal Niewiadów 3:1
Włókniarz Łódź — ŁKS II 2:2
Orzeł — Stal Kutno 3:0
Wisła — Pogoń 0:0
Concordia — Włókniarz Pab.. 0:0
1. Włókniarz Kalisz 9 15: 3 12: 4
2. Ostrovia 9 12: 6 11: 8
3. Włókniarz Pab. 9 11: 7 5: 2
4. Concordia 9 11: 7 10: 8
5. Boruta 9 10: 8 12: 6
6. Włókniarz Łódź 9 10: 8 8: 7
7. ŁKS II 9 9: 9 11: 9
8. Piotrcovia 9 9: 9 9; 7
9, Wisła 9 9: 9 7: 5

10. Urzeł 9 7:11 11:11
1L Pogoń 9 7:11 «: 7
12. Stal Niewiadów 9 7:11 8:12
13. Victoria 9 6:12 7:15
14. Stal Kutn*> 9 3:15 7:23
KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA

GRUPA VII
Zastał — Polonia Piła 4:0
Pomorzanin — Stilon 2:0
Flota — Admira-Teletra 2:0
Sparta — BłękitnT 2:0
Świt — Grunwald 0:0
Polonia Poznań — Mieszko 1:3
Stal Stocznia — Stoczniowiec 3:0
1. Sparta 9 B: 5 16: 3
2. Zastał 9 13: 5 17: 3
3. Stilon 9 11: 7 14: 8
4. Flota 9 11: 7 12: 6
5. Grunwald 9 11: 7 13:10
6. Stal Stocznia 9 10: 8 11: 9
7. Świt 9 9; 9 7: 7
8. Pomorzanin 9 9: 9 12:13
9. Stoczniowiec 9 8:10 7:10

10. Polonia Piła 8:10 8:18
1L Mieszko $ 7:11 10:14
12. Admira-Teletra 9 6:12 8:11
13. Polonia P-ń 9 4:14 7:15
14. Błękitni 9 4:14 4:19

Stal — Włókniarz 68:63
Wisła — ŁKS 76:72
Spójnia — Olimpia 95:73
Stomil — Lech 68:65
Stal B. — ŁKS 60:53
Wisła — Włókniarz 94:74
Spójnia — Lech 84:72
Stomil — Olwnrpia 70:67
Polonia — AZS 76:100
1. Spójnia 2 4 179:145
2. Wisła 2 4 170:146
3. Stal 2 4 128:116
4. Storn®! 2 4 138:132
5. AZS 1 2 100: 76
6. ŁKS 2 2 125:136
7. Lech 2 2 137:152
8. Olimpia 2 2 140:165
9. Włókniarz 2 2 137:162

10. Polonia 1 1 76:100

Piłka ręczna
I LIGA MĘŻCZYZN

Spójnia — Śląsk 27:19
Hutnik — Anilana 25:18
Pogoń — Stal 24:20
Wisła — Gwardia 17:17
Grunwald — Wybrzeże 19:17
1. Hutnik 15 23: 7 387:331
2. Śląsk 15 19:11 364:338
3. Grunwald 15 17:13 344:331
4. Spójnia 15 16:14 314:294
5. Wisła 15 16:14 335:370
6. Anilana 15 15:15 316:331
7. Pogoń 15 13:17 309:292
8. Gwardia 15 12:18 260:287
9. Wybrzeże 15 11:19 339:349

10. Stal 15 8:22 323:368
H LIGA męZczyzn 

GRUPA A
Włókniarz — Posnania 9919 i 14:13 
Pogoń — Warszawianka

33:19 i 30:21 
AZS P-ń — Chrobry 18:17 i 80:16 
Olimpia — Gwardia 18:25 i 24:19 
Ostrovia — AZS Białystok

30:29 i 22:20
1. Posnania 1S 26:6 315:241
2. Pogoń 1« 24:8 413:324
3. AZS P-ń 16 17:1S 307:314
4. AZS Białystok 16 16:16 362:361

5. Olimpia 16 16:16 352:372
6. Ostrovia 16 15917 310:342
7. Warszawianka 16 14:18 309:320
8. Chrobry 16 14:18 291:312
9. Włókniarz 16 12:20 291:311

10. Gwardia 16 6:26 269:322

Hokej na trawie
I LIGA

Lech — Stella 3:0
Lech — Sparta 2:0
Warta — Sparta 0:1
Pocztowiec — Siemianowiczanka 

2:0
Pocztowiec — AZS 3:2
Warta — Stella 3:0
Start — AZS 2:1
LKS Rogowo — LKS Gąsawa 1:0
Start — Siemianowiczanka 1:2

L LKS Rogowo 3 6:9 992
2. Lech 4 6.-Ż 6:1
3. Pocztowiec 4 tiZ 9:7
4. Warta 4 5:3 9:5
5. Spart a 3 492 5:4
6. Siemianowiczanka 4 3:5 5:8
7. Start 4 3:5 5:9
8. AZS 4 2:6 5:7
9. LKS Gąsawa 3 1« 3:5

10. Stella 1 3 0:6 2:19

Boks
I LEGA

GRUPA ni

Górnik — Gwardia W-wa
Wybrzeże — Prosną 11.-9

1. Gwardia W-wa 4 57:23
2. Prosną 4 42:38
3. Górnik 4 34:46
4. Wybrzeże 4 27:53

K LIGA

grupa n

Czarni — Moto r Jelcz 78:2
Zagłębie — Sokół 7:13
1. Czarni 4 59:19
2. Sokół 4 50:39
3. Mo<to-Jelcz 4 27:51
4. Zagłębie 4 22:58


